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PODNIARZA 


21 stvcznia br. w 28 
recznicę śmierci Włodzimierza 
Lenina odbyła się Radzie 


Państwa uroczysta akadernia z 


w 


udziałem Prezydenta RP Boie- 
sława BIERUTA. 
Na zdjęciu: w pierwszym 


rzędzie Prezydent RP B. Bierut, 
Marszałek Polski K. Rokossow- 
ski, Marszałek Sejmu W. Ko- 
walski Wicemarszałek Sejmu 
iR. Zambrowski, Wicepremierzy 
(jA. Zawadzki, H. Chełchowszi 
ji Korzycki, Min. 4. Rev"n, 
| Sekretarz KC PZPR Z. A 
oraz charge d'affaires ZSRR 
Zaikin. Przemawia Premier J 
| Cyrankiewicz. 
Cena 15 gr. | CAF fot 


Zygm. Wdowiński 


# 
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21 bm. parody Związku Radzieckiego obchodziły 28 rocznicę śmierci Włodzimierza Lenina, założyciela i kierownika pań 


ków przeciwko imperiali 


W MOSKWIE... 


atwa radzieckiego, wodza mas pracujących całego świata. 


W zodzinach wieczornych w stolicy ZSRR — Moskwie odbyła sie w Teatrze Wielkim uroczysta akademia żałobna. po- 
LENINA. Na akademie przybyh kierownicy partii bolszewickiej i rządu radzieckiego, członkowie Ko- 
prezydiów Rady Najwyższej ZSRR i Rady Nalwyższei RFSRR. “n 
Wszechzwiazkowego Leninowskiczo Komunistv- 


święcona pamięci W. 


mitetu Centralnego I Komitetu Moskiewskiego 
skiewskiej Obwodowei i Miejskiet i i 
cznezo Związku Mlodzieży, członkowie prezydium Centralnej Rady 


społecznych. kiem Peiski Raonstzntwm 
O godz. lS-ej nin. 50 mieisea w Prezylium zajęli: 1. STALIN, W. Molotow. G. Malenkow, L. Peria, K. Wornszy- związków zawodowych i organizacji społecznych. 
ław, A. Miknian. M. Bułzanin, L. Kagarowicz. A. Andrejew, M. Chruszczow, M. Szwernik. KI. Sasłow, P. Ponomarenko, M. cy i młodzież. 
Srkiriatow, Zehrani eninzjastycznie powitali genialnego kontynuatora dzieła Lenina. organizatora i lulcjawra wszystkich 
zwrcięstw narodu radzieckiego — Józefa Stalina. Przez dłuższy czas sala rozbrzmiewała burzliwą owacją. Wśród przedstawicieli dyplomatycznych państw 
ee oS -l | Przewodniczący prezydium ; Lenina Referat z okazji 28-ej rem Lenina i pod przewodem! Wzrok zebranych kieruje się | Leninowi, gdy mówca 


Postępowa ludzkość. 


odc odziła uraczyśc:e 
28 rocznicę 


zgonu LENINA 


Narofy Związku Radziec- 
kicgo i cała postęrowa ludz- 
kość obchodziła uroczyście 
28 rocznicę śmierci WŁO- 
NZIMIERZA LENINA 
organizatora partii botsze- 
wickiej, założyciela i kie- 
roawnika państwa radziec 
kiego, wielkiego rewoluejo- 
nisiy i koryfeusza nauki 
wodza mas pracujących ca- 
łego świata, 


Uroczyście obchodził naród 
ef lg 28 rocznice zgonu | 
Włodzimierzą Iiicza Lenina. 


W całym kraju odbyły się aka- | 


Gamie żałobne podwięgona pa- 
mięci wielkiego wodza mas pra 
cujących calego świata W fa- 
brykach i zaktadach przemysło- 
wych, w kołchozach i sowcho- 
zach wygłoszono odczyty i po- 
gadanki o życiu i rewolucyjnej 
działalności Lenina oraz o fe- 
nialnym  kontynuatorze Jego 
dzieła — Stalinie W moskiew: 
skich zakładach 
odbyło się spotkanie pracowni- 
ków tych zakładów ze starymi 
robotnikami, którzy podzielili 
a wspomnieniami ze spotkań 
eninem. 
RĄ 

We wszystkich prowincjach 
Chińskiej Repvbliki Ludowej 
© bywaja sie uroczyste akade- 
mie poświęcone 28 rocznicy 
Ż80nu Włodzimierza Lenina. Na 
€kranach wielu kin wyświetla- 
ne są filmy o Leninie i Stalinie 
ała prasa zamieszcza obszer- 
ne artykuły o życiu i rewolu- 
cwinej działalności wielkiego 
wodza mas pracujacych całego 
świata — Włodzimierza Lenina. 


* 

W fabrykach i zakładach 
Przemysłowych, hutach i rolni- 
czych spółdzielniach produk- 
cvinych, na obiektach budow- 
nictwa socjalistycznego Bułgarii 
odbywają się uroczyste akade- 
mie żałobne, poświęcone pa- 
miesci Lenina. 

Masy pracujące Bułgarii z0- 
bowiązują się osiągnąć nowe 
sukcesy produkcyjne i tym sa- 
mym przyspieszyć zbudowanie 
podstaw sacjalizmu w kraju. 
wzmocnić demokratyczny obóz 
pokoju, któremu przewodzi nie- 


zwycieżony Związek Radziecki 
i Stalin. 


Cały naród mongolski 
pamięć wieikiego wodza 
pracujących całego świata 
Włodzimierza Lenina. W stoji- 
cy Mongolskiej Renubliki Ludo- 
wej, w miastach i wsiach odby- 
ły się uroczyste akademie ża- 
łobne. ; 

* 

Ludność Niemieckiej Repu 
bliki Demokratycznej obcho- 
dziła uroczyście 28 rocznice 
u Włodzimierza Lenina. W 
zakładach pracy odbyły 
ademie 
wiece 


Na ekran 
4 ach kin NRD wy- 
wietlane sa (filmv o Leninie 
filmy „Włodzimierz 


enin“, „Lenin w paździe; 
„Człowiek 


ezel 
mas 


żałobne, masówki | 


W Rel 
roczysta 
wiecona 
Lenina. Aka ad 
na została 
„Finlandia 


Isinka ach odbyła się u- 
akademia żałobna po- 
rocznicv zgonu 

emia zorganizowa- 


z s aiii 


* 
Masy pracuj 
$ Jate 
chodzą uroczyście $k 
FRRNN wodza mas 
wiata — Włodzimi 
terza L 
W licznych fabrykach, rope 
dach przemysłowych i ae 
siebiorstwach w całym kraju 


wygłoszono odcz i 
yty 1 Tio 
6 Leninie referaty 


landii ob- 
rocznice 
braeujących 


się a- | 


z karabi- | 


lqczczenia pamięci Włodzimierza 


i 


| mem. 
„Stanbelit" | 


| prawde siłną. ludową Polskę; 


|swoją pracą i wysiłkiem grani- 


partii, 
ludu pracującego, KC 
Związków Zawodowych 


Rady Delegatów 


ZANARWAANIA 
jako prze- | 
akademiji słowo | 
wstępne i zaproponował uczcić | 
pamieć  Włodziinierza Lenina 
przez powstanie. Wszyscy obec- 
ni wśród głębokiej ciszy po- 
wstają z miejsc. Przewodniczą- 
cv ogłosza następnie otwarcie 
uroczystej akademii żałobnej dla 


Ww 


Inst 


rocznicy zgonu 
głosił dyrektor 
ksą — Engelsa — Lenina, Piotr | 
Pospiełow, 


, Ra dv Najwyższej 
| Szwernik wygłosił 
| wodniezący 


Lenina wy- 
svtutu Mar- 


| Ostatnie słowa mówcy, wzno- 
|szącego okrzyk na cześć lenini- 
mmu, na cześć wielkiej 
Lenina — Stalina. na cześć nie- 
zwyciężoneso narodu radziec- 
kiego. kroczącego pod sztanda- | 


partii 


Stali 
lizmu 


| przedstawiciele organizacji 


Stalina, ku zwycięstwu komu- ne popiersie Lenina, umieszczo- 


nizmu spotkały się z długo nie- 


milznącymi burzliwymi okla- |w oloczeniu czerwonych i bia- 
skami. Obecni powstali 2 łoczerwonvych sztandarów 
miejsc Rozległy się okrzyki Orkiestra gra hymny narodo- 


„Niech żyje towarzysz Stalin! 
„Chwała Wielkiemu Stalinowi!" 
„Niech żyje wódz i nauczyciel członek Biura Politycznego R" 
towarzysz Stalin!*. po czym ze- | PZPR. sekretarz KC — Premier 
brani odśpiewali „Międzynaro- | ļózef Cyrankiewicz. 

dowkę*. | Zgromadzeni wyrażają 


i Zwiazku Radziec 


wo Polski 
kiego, po czym głos zabiera 


hołd 


ine na postumencie w głębi sali, | 


ine jest gwiazdę 


ko! 


W WARSZAWIE... 


21 bm. —w 28 ,ocznicę śmierci WŁODZIMIERZA LENINA, Komitet Centralny 
zorganizował uroczystą akademię w sali Rady Państwa. 

Na akademie przybył Przewodniczący KC PZPR Prezydent RP BOLESLAW RIERUYT, owacyjnie witany przez zebranych. 

W akademii wzięli udział rzłonkowie Riura Politycznego KC PZPR. członkowie Rady Państwa z Marszalkiem Sejmu Wia- 
dysiawem Kowatskim na czele, członkowie Rzadu 
Rokossowskim. czionkowie KC PZPR, przedstawiciele 
przedstawiciele świata nauki i sztuki. 


RP z Premierem 


Iózciem 
władz 


zaprzyjaźnionych 


ukazuje j wodniczącego KC 


obecny byl charge 


PZPR 


| triumfalny marsz narodów rea- Prezydenta BIERUTA, pod któ- | 
prart- 


licujacych pod 
nieśmiortelne 
tii bolszewickiej i 


aya socjalistycznego. 


Uczestnicy 


ludzkości. 
Józefa STALINA i 


wodzą Stalina 
idee twórcy 


akadernii 
stuiją uczucia głebokiego przy- 
wiązania do wodza postępowej | 
Chorażego pokoju — | 
do 


[rego przewodem 


zończą bojowe 
dzynarodówki" 

W cześci 
"udział czołowi 


Prze- artyści 


masy 
SKUPNE 


Sia- ' 


artystycznej 


wziejj 


stolicy 


W leninowską rocznicę naród polski podnosi wysoko sztandar walki 


Streszczenie przemówienia Gzłonka 


Naród polski, któremu Rewo-|NA i STALINA odnalarł swą 
jucja Październikowa rozbiia- | drogę wolności j rozkwitu: =- | 
iąc> carat, dała woimność — |ze szczególna czcią obchodzi 


dziś 28 rocznice zgonu LENINA 
— wodza międzynarodowej kła- 
sy robotniczej. człowieka. któ- 
rv zapoczatkował erę zwycię- 
skiej Rewolucji Socjalistycznej. 
założyciela pierwszego w dzie- 
jach ludzkości socjalistycznego 
Państwa, 


naród, który zdradzony przez 
swoje klasy posiadające. depta. 
ny i niszczony przez hordy hit- 
lerowskie. powstał do nowego 
życia. wyzwolony przez histo- 
ryczne zwycięstwo pierwszego 
Państwa Socjalizmu nad faszyz- | 


naród polski, „który przepę- | Wówczas, 28 lat temu. wrda- | 
dzi] precz kapitalistów i obszar- | ny komunikat Komitetu Cen- | 
ników. który wcielając w życie | t;ajnego Partii Bolszewików 


marzenia całych pokoleń bo- 
iowników o wolność narodu i 
wwvzwolenie ludu z jarzma spo- 
łecznego ucisku. buduje dziś na- 


raówił m. in.: 


„Umarł człowiek, pod które: | 
go bojowym przewodem nasza | 
| Partia, owiana dymem prochu 
władczą ręką zatknęła czerwo: 
ny sztandar Pażdziernika nad 
całym krajem, z'amała opór | 
wrogów, stworzeła stale podsta | 
(wr panowania mas pracujących | 


naród. który dziś utrwala 


ce na Odrze i Nysie: 


naród. którv w bretnim 


s0- ` f ES | 
: A s Ę "7 byłej Rosji carskiej, Umarł. 
juszu ze Zwiazkiem Radzieckim aa Miedzynarodhiiki Ko. | 
j a Po Rim T REN N WY- | monistyeznei, przywódca ko- 
E P ANY 03 0] SE t poa munizmo światswego., miłość I; 
siepowel  juqzkosci Sztandar | ehluba proletariatu ` misdzyna-. 
walki o pokój. o niezależność | „qqowezo, sztandar uciskanega | 


narodów i posten: 
naród. który w epcoce LENI- 


Wschodu, wódz dyktatury ro- 
betniczej w Rosji“. „Nigdy je- i 


{swa wolność i prawa wiśzali z 


¿nadzieje tych 


Bisra Polihcznego KG PZPR Sekretarza 


szczę od śmierci Marksa dzieje jtv tak trtanicznej postaci, jak 
wieskiego. wyzwolęńczece I nasz zraarły Jy6dz, Nauczyciej, 
chu proletariackicgo nie wyda- | Przyjaciel", 


Historia lat słolinowskich najlepszą odpowiedzią 
na próźne nadzieje imperialistów 


bieg wwoadków historii wa!k 
wyzwoleńczych ludzkości tak. 
jak się cofa wskazówki własne- 
go zegarka. którzy się łudzą że 


Wówczas. 28 lat temu. gdy 
umierał LENIN, łudzili się moż- 
ni i bogaci tego Świata. że ze 
śmiercią Człowieka zginie Jezo 


dzieło. że przyjdzie im łatwo | raożna ludzkość ze zdobytych 
zburzyć Jego dzieło, zniszczyć | pozycji dowolnie cofać, że wy- 
nowy świat, który budował. | zwałonych możiia z powrotem 


ujarzmić, a ujarzniionvm odeb- 
rać nadzieję wyzwolenia 
Każdy nastepny rok był 
Kiem dalszych triumfów 
czątkowanego przez 
dzieła. Bo dzieło które 
rzył LENIN, bvło wyrazem dą- 
żeń. marzeń i nadziei setek mi- 


orzywrócić znowu Rosje niewo. 
li. przekreślić wszystkie na- 
dzieje. jakie ludzie walczacv o! 
zano- 


Jego imieniem 
Historia 28 lat. które mineły 
od śmierci LENINA, historia w 


coraz większym stopniu i coraz į 


szybciej tworzona przez uzbro- | lionów uciskanych. krzywdzo- 
tone myśla | czynem LENINA | nych į ujarzmionych ludzi na 


i STALINA setki milionów lu- |całvm świecie LENIN 


dzi  walcrących z uciskiem | nieśmiertelna mvśl teorii Mark- 
krzywda i wvzyskiem. historia | 54 w skuteczna broń walki o 
tych stalinowskich lat jest naj- scelalizm w epoce imnerializ- 


mu. wyzwolił energie milionów 
ludzi, uzbroił ich do waiki i 
' wskazał droge zwyciestwa. 


na próżne 
wszystkiche któ- 
rzy się łudzą. że można cofnąć 


lepsza odpowiedzią 


W przybulych na 


przysiegę 


obeuności dowódcy. starszych kolegów oraz 
uroczystość rodzin młodzi żołnierze składali 


Po przysiedze odhbuia sie defilado Rownym. dziarskim krokiem 
maszerują pododdziały Z duma patrzą rodiny na swoich sy- 
nów i braci. 


«35% 3 3 7 3.7 3. 0000410000. 3.75% 


Przysięgam í 
Ą „stać nieugięcie ? 
f na Straży Polski Ludowej $ 


Nstatnio w jednostkach wojskowych złożyli mindzi żolnierze 
uroczystą przysiege wojskową na wierność narodowi polskiemu 
i ludowej Ojczyźnie. 

Obrona Qjczyzny — to najświęśszy. najbardziej zaszczytny obn- 
wiązek każdego obywatela Polski Ludowej. Żołnierz wvpełnia 
ten obowiązek z bronią w reku. Swa gotowość do obrony Ojczy- 
rry, swa niezłomną wmie służenia Jej z calym oddaniem. żo!- 
nierz Ludowego Wojska Polskicgo wyraża w uroczystym sinbo- 
waniu. Przysięga on wobec przelożonych i kolegów, wobec 
sztandaru jednostki — symbolu honoru i enót żolnierskich, strece 
niez'omnie wotności, niepodległości i granie Polski Ludowej 
przed zakusami imperialistów, którzy ndhudowują hitlerav'ski 
Wehrmacht i zagrażają naszej Qjczyćnie. Reviżej zamicszczamy 
kiika zdjęć z uroczystej przysięgi w jednej z jednosiek wojsko- 


wych. k 


W obecności dowódcy pododdzialu 
rotę przysięgi 


młodzt żolnierze podpisura 
Na zdjęciu — przodownik wyszkolenia elew Zy- 
gmunt Skoczek składa podpis. 


SOSĘ 


LENINA i 
stwo- | 


przeki í 


KG Premiera 


wzmnu leninizmnu. 


[ħa wobec 


kich. 


nieuchronnym 


swiata. którego 
symhnlem, 


wicka 


Stworzył partie. która zbroina 
w orek niaomyinej adauki mark. 
zabartowa- 
na i rosnąca w bojach. niezłom- 
przeciwieństw. 


śmiertelnych zmagań 
rażdv kolejnv etap kończv 
zwyciestwem | 
Diatego to rocznica śmierci LE- | 
| NINA jest dniem podsumowania | 
osiągnieć i mwrcięstw 
LENIN 


W IV rocznieę Wielkiego Paż- 
dziernika Imówi] LENIN o tym : 
i jak pierwsza rewolucja holsze- | 


tózeła Gyrankiewicza 


Gdy odchodził od 


Qwa. „Melmusza seta 


pro- | ty 


Ale | 
się 


rozciągają sie 
którymi powiewa 
sztandar socializrnu 
króluje mvśl 
i teraz 


| 

nowego | 
był | 

| 


jedna trzecia 
jest wolna 


uirwalenie niepodległości, © swoją wspaniałą socjalistyczną przysziość 


wadziła masy ludowe po wytk- | 1/6 cześci świata. Na pozosta- 
Nike: drodze Z rak. LENINA | tych 5/6 impevialiści i kapta- 
przejął ster jej kierownictwa | liści szykowali się gorączkowo 
Jego najbliższy towarzysz i| do nowego zamachu na wolność | 
przylaciel — Wielki STALIN. |owej setki milionów Druga | 
kontvnuator dzieła LENINA: wojna światowa  bvła płodem 
Były w tym okresie lata cież- | tych zbójeckich knowań I oto 


do pierwszej setki milionow lu- 
dzi wolnych doszłv w jei rezul- 
tacie daisze setki nulionów Od 
Pacyfiku po Europę Środkową 
już ziemie 


Już 
ludzkość! 
T wre dalsza walka 
narodów uiarzmionvch i mas lu | 
dowych o wyzwolenie A cóż ci.! 


tru- 


Polskiej Zjednoczencj 


Cyrankiewiczemn 
nacze nych 


par 'iace Polski Ludowej 
pierwszego wokół sztandaru Lenina - 
jtina budują socjalistyczną oj-. 
czyzne. i 
manife- Oficialna częse uroczystości 


dzwięki „Nlię- į 


nas LENIN. 
milionów 
ludzi“ na świecię w walce, 
dzie i znoju stawiata fundamen- 
nowego ustroju na obszarze 


nad | 

czerwony 
na których 
leninowska 


istycznej 


Uroczyste akademie w 28 rocznice zgonu w DE ERER ilieza Lenina 


Fartlii Robotniczsj 


generalicia WP z Marszałl- 


stronnietw politycznych, 


aktywiści PZER, przodownicy pra 


d'affaires ZSRR — D. L Zaikin. 


Społeczeństwo polskie 
UGZEŁO pamięć 
. Włodzimierza 


, LENINA 


łucząc się z masami pra» 
cnacymi calepn światła sno- 

| laczrństwn polskie uroczyśs 
i cie uczejło Zł bm 28 rocz- 
nice śmierci Wodza Wiel- 
kiej Rewolucji Paźczierniko= 
wej i twórer pierwszego 
państwa sacjalistycziego — 
Włodzimierza Djicza Lenina. 
Na akademiach w miastach 
i wsiach, w zakładach prze- 
|  mysowych i szkołach setki 
i tvsięcy ludzi wysłuchały ze 
skupieniem referatów o Ż5- 


| em i walce Wielkiego 
Lenina. 
| W Warszawia, oprócz asade- 


imii centralnej. odbyły się dzic- 
isiątki uroczystych zebrań i a- 
'kademii w zakładach  pracv. 
'Robotnicy Zakładów im. Róży 
| Luksemburg w głębokim sku- 
| pieniu wysłuchali odtworzone- 
go z płyt fragmentu przemó- 
wienia Włodzimierza  liljicza 
"Lenina o wladzy radzieckiej, 
"wygłoszonego w 1919 r do zol- 
„nierzy Armii Czerwonej. 


| Świetflicę Zakładów Wztwór- 
czych Urzadzeń i Aparatury 
|Grzeinej, do ostatniego miej- 
Isca wvypełniłi robotnicy W cza= 
[sie akademii wysłuchali oni oe 
i kołicznościowych wierszy i pie- 
śni, poświęconych życiu i wal- 
jce Lenina. 

Podobny przebieg miały uro- 
Czysiości w innych zakładach 
,przemysłowych i instytucjach 
i stolicy. 


W Łodzi, w 23 rocznicę Śmier 
ci Lenina w osiedlu robotni- 


| oswobodziła wyrwała zj 5-8: E t 

| wojny imperialistyeznej „pierw. [jco smawiali sie nrzecjiwko into. 
szą setuę milionów ludzi" WER Republice Radzieckiej, ci 
przepowiedział, - że Mo nastenne | 7 770% trzy“ dziesiatki lat bez j 
wvrtwą z takich wojen calal ©2la chwwłali sie każdej spo- 
ludzkość Gdy dz perspektywy sobności. by ją zniszczyć? Przy- 


minianvch 28 lal. oceniamy dziś 
j te słowa. widzimy w całej pelni 
prawdziwość | 


ich nicomylna 


p natrzmy sie ich 
|czymy cała nicość 


losom a zoba- 
ludzi. 


(dokończenie na str. 4) 


któ- , 


Uroczystość przysiegi 
najbliższuch Na edóe 
lema ZMP-uwięc kar 


Na zakonczenie 


skończona 
iu -— młoda 
Wiesław Karalewak: w rozmowie 


uroczystości 
żoinierskiej. Na zdjeciu — ZMP-awięc knn 
nie licznie przybyłe) rodziny. 


iolnięrz, przodotni 


* żann 


odbylo ste przytecie w 


Ireneusz Cuch 


= 


Rodzimy garno się do swych 
wys” 


wo 


ojcen: 


stołózcce 
TA 
Folo WAF 


qrg- 


is 


ioraz przyśpieszyć o 4 dni 
konanie 


I 
I 


| ponad 5 
,rzystwa 


|czym na Starym Mieście — no» 
wobudawanej socjalistycznej 
| dzielnicy mieszkaniowe) D- 
fwarto 2 biblioteki publiczne z 
rsięgozbiorami po kika tvsic= 
Loy tomów W specialn=ch punk 
ltach sprzedaży mieszkańcy fo- 
'dzi masowo kupowali dzieła 
| Lenina. 


l W Gdańsku 
czyście uczciła 


szczególnie urne 
rocznicę ZMF- 
owska brvygsda niterów Stocz= 
ni Gdańskiej im. Komsomo- 
u Brygada ta przestudiawa= 
.!a życiorys lliicza Lenina i je- 
,g0 dzieło „Imperializm jako 
najwyższe stadium kapitaliz- 
„mu W dniu rocznicy brygada 
,bostanowHa w ciągu bieżącego 
iətapu wspołzawodnictwa pracy 
i podnieść wydainość o 15 proc. 
WV- 
robot  niterskiċch na 
jednej z budcwanych jednostek 
pływających. 

W woj poznańskim” uroczv- 
ste zebrania z okazji 28 roczni- 
cy śmierci Lenina odlvlv się w 
tvsiacach kół Towa- 
Przyjażni Polsko- Ra- 


; dzieckiej 


| Wielkiej 


We noznanskie- 
30 w Państwowych Gospodar- 
stwach Rolnych. spółdzielniach 
Drodukcyvjnych oraz grornadavh 
zospodoruiecevch indvwijua!- 
nie. podczas akademii wystani- 
ły zespołv artystyczne z boga- 
tymi programami  okolicznoś- 
ciowymi. 

W Brakowie ze szczególnym 
pietivzmem obchodziła 28 rocz- 
wec zgonu Wselkiegn Wodza i 
Nauczycielu mas pracujących 
alega Świata — załoga budow- 
niczych kombinatu i miasta 
Nowa Huta. Rewniez młodzież 
1 w szczególności harcerze skla 
jaia hałd pamięci Wodza 
Rewolucih Socjatist*- 
cznej omawiając pobyt Lenina 
sa Podhalu oraz  studiuiue 
<łvnna iege pracę pt „Zadania 
Związków Młodzieży” 


Podobnie 
ter mialy 


wsiach woj 


uroczvstv charak- 

ohehody 928 rocznicy 
śmierci Włodzimierza Niczą 
Lenina w innych  miejscowoś= 
ciach naszego kraju. 


Za Polskę i Lud 


PAŃ ŻA, WUU 


| 
i 
| 
| 
| 
| 
| 


ez 


OJ 


Przez długie polne drogi, 
Przez skwar gorących łąk 
Szedł oddział partyzancki, 


Szła za nim sława w krąg. 


3 
Wiódł uśmiech go od pregów 


Zgarbionych wiejskich chat, 


Lud czekał bojowników 


Przez tyle krwawych lat. 


O jutrzni trąbka grała: 
Za Wisłą dziesięć wiorst 
Zabito trzech żandarmów, 


Zniszczono tor 1 most. 


Od strzałów drzała ziemia 


I huczał stary las, 


Szedł oddział partyzancki — 


Wolności przednia straż. 


WANDA ZIELEŃCZYK 


a W l Z Pa O a a a l 


sko Kamienna. 


przystąpiła 


wych władz kół ZMP. 
Zadaniem kampanii 


niż dotychczas 
wszystkich organizacji 
owskich na terenie 
wokół Partii, 

zację trudnych zadań 
6-letniego. 

nii podnieść aktywność 
młodzieży i 
ZMP: 


bojową młodzieży, 


wać będziemy jej bolączki 


wieniem organizacji 


oręża krytyki 


sady demokracji 
związkowej. 


do waiki o Plan 
Do dnia 1 


były już 1.052 
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czych. 
Przebieg tych zebrań 


ność 
śmiało 


mas młodzieży, 
dyskutuje œo 


dy 
chuligaństwo. 
Np. na zebraniu w 


A u dd 


W październiku 1942 r. partyzanci G. L. wysadzili pociąg na linii Starachowice — Skarży 


Chcemy w czasie tej kampa- 
raas 
polepszyć pracę 
Wykonanie tych zadań 
zależy w wielkiej mierze od te- 
go w jakim stopniu podniesie- 
my uświadomienie i gotowość 
jak likwido- 


pracować będziemy nad umaso- 
ZMP-ow- 
skiej, od tego w jakim stopniu 
nauczymy młodzież korzystać z 
i samokrytyki 
oraz przestrzegać będziemy za- 
wewnątrz 


Wytężyć wszystkie siły | 


stycznia br. koła 
ZMP na terenie Warszawy od- 
zehratia przed- 
wyborcze i 431 zebrań wybor- 


wyka- | 
zuje wyraźnie, że rośnie z każ- 
dym dniem i podnosi się aktyw- 
która | 
swoim 
udziale w produkcji I sprawach 
bytowych, krytykuje ostro hłe- 
w pracy ZMP i piętnuje 


BOR-ze 


Po raz drugi od Zjednoczenia, członkowie krytykowali t 
warszawska orga- | powanie majstra Wiechowskie- 
nizacja ZMP do wyborów no-|jgo, który upijał młodych robot- 


sprawo- 
zdawczo-wyborczej jest większa | mówił o konieczności założenia 
mobilizacja 
ZMP- 
Warszawy 
mobilizacja mło- 
dzieży do walki o pokój i reali- 
Planu 


i 


| ciego roxu 


iprzodownik pracy tow. 


| szych 


postę- 


ników w czasie pracy. Na tym 
samym zebraniu tow. Rzęda 


brygad produkcyjnych. 

Na zebraniu przedwyborczym 
koła ZMP w Warsztatach PAS 
zorganizowano brygadę monter- 
ską. 

W dzielnicy Starówka po- 
wstaijo 8 młodzieżowych brygad 
produkcyjnych. Po wytycznych 
zebrania wyborczego w kole od- 
działowym ZMP Mirów przy 
ZNMW-2 BOR brygada mio- 
dzieżowa zlikwidowała do mi- 
nimum  przestoje w produkcji. 

Członkowie ZMP coraz lepiej 
rozumieja trudne zadania trze- 
Planu 6-letniego i 
wiedzą, że trzeba wytężyć wszy- 
stkie siły, wykorzystać wszy- 


stkie rezerwy produkcyjne, aby! 


zadaniom tym podołać. 


Miodzież dyskutuje 
o nowych sprawach 


Ważnym łest to, że na zebra- 
niach sprawozdawczo - wybor- 
czych ZMP młodzież porusza 


| wiele nowych spraw, które do- 


tychczas nie zajmowały w ogó- 
le względnie zajmowały bardzo 
mało miejsca w dyskusjach. 

Są to sprawy związane z wa- 
runkami bytowymi młodzieży, 
dyscypliną studiów i chuligań- 
stwem. 


W czasie konferencji zakła- 
zabrał głos w dyskusji znany 
Maty- 
szewskl. Mówił on, że nieodno- 


|wiednie warunki bytowe jakie 


istnieją w hotelu robotniczym 
źle wpływają na wyniki pro- 
dukcyjne młodzieży i krytyko- 
wał zarząd ZMP za brak zain- 
teresowania się hotelem robot- 
niczym. 

Najważniejszym zadaniem or- 
ganizacji ZMP-owskiej na wyż- 
uczelniach to walka o 
wyniki nauki, o przestrzeganie 
dyscypliny studiów. Młodzież 
dyskutuje dużo na ten temat. 

Na przykład tow. Prochot, 
student I roku Wydziału Lekar- 
| skiego Akademii Medycznej 
mówił o zadaniach trójek na- 
ukowych, o planach i formach 


Wysiłki Churchilla, 
ski traktował 
równego partnera, 
czym (z prasy). 


| bliższego otoczenia, 


| 


| 


ł 


I 
i 
l 
| 


Churchill: 


W odległości kilkudziesię- 
ciu kilometrów od potężnej, 
uprzemysłowionej Łodzi, na 
piaszczystych, mazowieckich 
wzgórzach leży Piotrków. 
Dokonująca sie obecnie w 
całym kraju rewolucja prze- 
mysłowa wtargnęła i tam. 
Ww szybkim tempie po- 
wstały nowoczesne hale fa- 
bryczne. wyposażane w naj- 
nowocześniejsze radzieckie 
maszyny. Przed Piotrkowem ł 
jego okolicami otworzyły się 
wspaniałe perspektywy roz- 
woju... 


Rdzeń przyszłej załogi sta- 
nowiła niewielka grupa wy- 
kwalifikowanych robotnic. Z 
nadpilicznego grodka Su- 
lejowa, z Karlina. Kamieńska, 
Gorzkowice i dziesiątków  in- 
nych podpiotrkowskich miej- 
scowości napłynęły setki mło- 
dych córek ji synów chłop- 
skica, którym państwo iudo- 
we zapewniło zdobycie zawo- 
du i zarobku. 


Jest to młodzież wychowana 
w ciasnym kręgu spraw naj- 
niedosta- 
tecznie wyrobiona politycznie, 
niewykwalifikowana, niedo- 
statecznie jeszcze związana z 
zakładem pracy i sprawami 
produkcji. 


szczególną troską 1 
trzeba rozwinąć wśród niej 
szczególnie ożywioną pracę 
masowo - polityczną, pracę 
kulturalno-eświatową. Szcze- 
gólnie troszczyć się o podnie- 
sienie jej kwalilikacji zawodo- 
wych. 


opieką, 


-—-— B 
JURL TRIFONOW 
E a ch 
gey Way A tusi T Tanji (8 
Ka A Ę baj USRA, | 
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— Mamo, przecież Irena Wiktorowna toļsza takiego, jakim był wówczas — bardzo 
drobnomieszczanka. Czyżbyś nie wiedziała o | dawno, nie „starym przyjacielem ze szkol- 
tym? | nej tawv“, lecz po prostu Sieriożką, którego | 

— Wiem, synku, znam ją dwadzieścia lat. | nazywano „keks“. Wadim miał kilka szkol- i 
Lecz.. — Wiera Fadiejewna ostrożnie spoj- | nych dzienniczków i jeden notes z notatka- | 
rzała na Wadima. — Jeżeli tarn między nimi | mi frontowymi. Wszystko to leżało w kupie, | 
skoliczyło się wszystko stosunkowo pomy- | razem z caiym papierowym bagażem, listami, | | 
ślnie — a przecież tak? czy warto było za- | wycinkami z gazet w najniższej szufladzie ; j 
czynać całą historię? Ja na przykład, jestem ! biurka. Wadim wstał z łóżka i zapalił stoją- | 
zdania... cą lampę. 

— Co to znaczy — stosunkowo pomyślnie? | Oto pierwszy dzienniczek — wyblakły, sza- 

— No, bez szczególnych następstw, bez tra- | ry brulion z akwarelowym napisem: „Moje 
gedi... życie” wokół którego powyrysowywane były | 

Wadim uśmiechnął się, zamykając oczy. EEE IT RAE O nę do pająków, szczy- i 
Czuł nieodparte zmeczenie į senność. ERT MMERANE RI. : | 

— Nikt pod pociąg nie rzucił się, tak? „1938 r. 7 Jipca. Dziś moje urodziny. Skoń- | 
Dziecka w przerębli,nie utopiono? To zna- | Zym 12 lat. Byli u mnie wszyscy chłopcy | | 
czy — stosunkowo pomyślnie? Tak. dla nie- |Z 0357880 boska „> dkg + KRS pzy || 
go oczywiście wszystko skończyło się cał. | prezenty. Potem pra RODOWE A OSET p19 | 
kiem pomyślnie. Jest jak dawniej wesoły | en Wa BĘZA sizczwen lą a Szurką, | 
zdrów, wolny. Czyż może być pomyślniej!? | 3,7 innymi wygrałem. Sieriożka przegrał rów- | | 
Ala GA GG Ło RE SCRAP zgryżota to. qież i powiedział, że poddał się naumyślnie, | 
Mao RABA. Wada SEA oczy 4 wypro dlatego, że jestem soienizantem. A sam był || 
ASR BA J a m e 71 3. r 4.. i AR 
stował się. Głos jego zabrzmiał silnie į był roz: cały gpocony jak rak, bo SŁ SĘ ZE eż. | 
drażniony, dlatego. ze cheio mu się spać | Stich sił. Potem puszczaliśmy TEA a | 
: , dlatego. z c d ać ż skle; ; RZEZ A 
i jednocześnie pragnął wykazać matce swoją | By) Był on sklejony z papieru do rysu | 
słuszność. — Prawdaiwe nieszczęście. które- ; j | 
mu właśnie on jest winien! | 1938 r. 13 sierpnia. Chodziliśmy kąpać się | 

— A ja w dużej części winie także i dziew- | na Gabaj. tam jest dobre dno i plaża. Razein | 
czyne. Za naszych czasów dziewczęta były | z Sieriożka przepłynęliśmy na tamtą stronę. 
ostrożniejsze | Była z nami Zina, piywa ona bardzo dobrze, 

A A A 14: | lecz cały czas piszczy, jakby ją stos łaskotał 

— cz w czyn s 216 tym, | a wot RE 2 A 5 i 
; a AA iot i ście u p Potem wyszliśmy na drugi brzeg. Była tam 
m awe: E ka: EGAE wór tego dro- duża łaka. która lśniła szmaragdowo w pro- | 
Bo ańezć cuda nic nie ma i nie nie rozumie. | mieniach zachodzącego słońca. Kiedy popły- 

a ty próbujesz wypełnić obietnicę. Przecież dż. RH SE LE 
obiecałaś jej wpłynać na mnie, odciągnąć, 197 WSZ ŚW CZ NA, o arówi 
mnie od mezo zamiaru? Przyznaj się! , szyć. Krzyknąłem do Sieriożki aby przyniós 

` k "kk <a s ý S . | moje rzeczy na to miejsce i pokazałem z wo- 

— Niczego nie obiecywalam, — gniewnie gy reką: „tutaj! tutaj!" — a on nagie sko- | 
odpowisdziaja Wiera Fadiejżwna —- Mówię czył z rozbiegu do wody i podpłynął do mnie | 
to, co myślę. I widzę, że sprawa nie jest tak | eraulem. Śmiałem się i krzyczułem do niego 
poważna, a Sergiuszowi można bardzo zaszko- | jecz on niczego nie słyszał Podpłynął, chwy- | 
dzie. Mimo wszystko, jest twoim towarzy- | cj} mnie za rękę, a ja się śmieję. Myślał, że | 
szem. Rośliście razem, uczyliście się... I do- teng. To jest mój najlepszy przyjaciel. 
my nasze już tyle lat się znają. Mógłbyś go) 15 sierpnia Zina skończyła 15 lat. Sierloż- 
tutaj sprowadzić, tak byśmy go tu obsztor- ka powiedział, że gdyby ona E ala w 
cowali, że nie pozbierałby i kości. A ty całe | Afryce, to jnż dawno miałaby dzieci. Wedlug 
widowisko organizujesz.. Eea mnie — Sierioża kłamie. 

— x jestem winny, winny — powiedzia A A | 
sz" a> se aT EER w 1958 vok. 10 grudnia Wczoraj w Domu Pio- | 
tym, pe ani razu nie mówiłem z nim po- | Niera odbył się wieczorek, na którym były | 
ważnie. A teraz nadszedł czas. 1 dlatego wła- | dzieci z Hiszpanii Jeden chłopak, czarny 
śnie, że jestem jego towarzyszem, powinie- |i chudy, podobny Poe RAA BL 

"e iej aledny niż wszyscy | Wiadał o walce republikanów przeciwko ban- 
R CE! bezyzgleday a dytom faszystowskim. Mówił po hiszpańsku, 

— Surowy jesteś, Wadimie — powiedziała | a jedna kobieta tłumaczyła. Potem otwarta 
wa Fadiejewna po chwili milczenia, — No, | została wystawa kółka artystycznego, w kto- 
rób zresztą jak uważasz... rym ja pracuję. Wystawa poświęcona była 

Wyszła z pokoju. Kiedy wróciła, Wadim bojownikom Hiszpanii Republikańskiej. Na- 
słał już swoje łóżko Lecz teraz, kiedy poło- | rysowałem kreskami bitwę pod Teruelen. 
żył się pod kołdrę — sen nie nadchodził | Antoni Dymitriewicz pochwalił mój szkic 

Wiera Fadiejewna zgasiła światio i położyła i ekspresję, mówiąc. że palmy nie są charak- 
się również W pokoju į za oknem było ciem- terystyczne dla isapan ii Sieriożka byr áw 

nież na wieczorku razem ze swoim kiem 
no Tylko mały zegarek ojcowski ze świe- j 
cącymi wskazówkami płonął na ścianie na dramatycznym. WBA! sztukę z życia 
podobieństwo świetlika republikanów i Sieriożka grał główną rolę — 

Nagle Wadimowi zachciało się wziąć swój towarzysza Juana, A 
stary pamietnik į przypomnieć sobie Sergiu- ECHA || 
S m DO m LNM MN 


Ca robi 
ZMP-owska 


w tym kierunku 
organizacja w 
Piotrkowskim Kombinacie. 
gdzie młodzież stanowi 80 
procent całej załogi, z czego 


3/4 to młodzież wiejska? 


Organizacja ZMP-owska — 
trzeba stwierdzić — niedosta- 
tecznie jeszcze walczy o pod- 
niesienie poziomu polityczne- 
go, zawodowego, o ściślejsze 


dowej ZMP przy ZBMW-3 KAM | 


"oświatowych i 


—=m—nrznnn Z O A On 


do tego, aby imperializm amerykań- 
W. Brytanię jako 
spełzły na nl- 


— Właściwie 

| nie rozumiem dlaczego 

nie mamy być równymi 
partnerami? 


rys. Zb. Ziowedą 


Młodzież tę trzeba otoczyć. 


Raman Malinowski 


Kier. Wydz. Org. Instr Zarz. 


Stołseznego ZMP w Warszawie 


ich pracv. Tow.  Sznajderman 


zwrócił uwagę na to, że organi- | 


zacja ZMP-owska nie interesu- | 


ije się dostatecznie towarzysza- | 


mi z ostatnich lat studiów, któ- 
rym trzeba poprzez pracę orga- 
nizacyjną pomóc w terminowym 
ukończeniu nauki. 


A na konferencji Wydziału 
Budownictwa Wodnego Poli- 
techniki Warszawskiej liczni 


dyskutanci mówiłi o konieczno- 
ści wyciągania ostrych konse- 
kwencji w stosunku do towa- 
rzyszy 

studiów. 


W ZMP miłe ma miejsca 
dia chuliganów 


Wiele uwagi poświęcono w 
czasie kampanii sprawozdaw- 
czo-wyborczej ZMP sprawie 
walki z chuligaństwem. Z Hez- 
nych wypowiedzi dyskutantów 
przebijała głęboka troska o do- 
brą pracę wychowawczą ZMP 
wśród młodzieży. Oto np. na ze- 
braniu MPK w dzielnicy Żoli- 
borz tow. Zaręba mówił, że ko- 
ło ZMP musi prowadzić pracę 


| wychowawczą wśród młodzieży, 


organizować rozrywki kultural- 
ne, przeciwdziałając w ten spo- 
sób wszelkim przejawom chuli- 
gaństwa. 
Zetempowcy 
usuwają z ZMP 
uważając, że nie ma dła nich 
miejsca w organizacji, która 
wychowuje ofiarnych budowni- 
czych Polski Ludowej. Na ze- 
braniu wyborczym w  WPB-l 
został usunięty z organizacji 
za pijaństwo 1 chuligaństwo 
b przewodniczący koła Dzienło. 
Podobnie w Liceum  Poczto- 
wo-Telekomunikacyjnymm zde- 
maskowano  niemoralny tryb 
życia, jaki prowadził przewod- 


demaskują i 
chuliganów 


niczący Zarządu Szkolnego ZMP | 


Radecki i wykluczono go z ZMP 

Sprawy te są jednak jeszcze 
za mało poruszane i dyskutowa- 
ne na naszych zebraniach 
ZMP-owskich. Trzeba, żeby 
każdy z członków ZMP wska- 
zywał na konieczność opieki 
nad młodzieżą poprzez organi- 
zowanie imprez kulturalno- 


zmierzające 


związanie tej młodzieży z za- 
kładem. 


Dotychczas w organizacji 


ZMP-owskiej w Kombinacie 


nie odbywa się zupełnie szko- 
lenie polityczne. Podobno jest 
ono w trakcie organizacji... 
Od dnia uruchomienia Kom- 
binatu upłynęło już dość dużo 


czasu i takie wyjaśnienie jest. 


absolutnie nie wystarczające. 
` Zorganizowanie szkolenia 
politycznego jest sprawą na- 
głącą. Fakty braku reakcji 
ZMP-owców na wypadki mar- 
notrawstwa, niewykonywania 
norm przez młodzież przybyłą 
ze wsi świadczą, że w organi- 
zacji nastąpiło samouspokoje- 
nie. zanik czujności, że orga- 
nizacia niedostatecznie uświa- 
domiła sobie ważność tego 
wielkiego zadania, jakim jest 
podniesienie politycznego i za- 
wodowego poziomu, związanie 
z zakładem młodzieży, która 
przyszła ze wsi. Masową pra- 
cę poligyczną musi prowa- 
dzić cała organizacja, codzien- 
nie, bez przerwy, systemą- 
tycznie. 


Jedną z ważnych form tej 
systematycznej, codziennej ro- 
boty jest praca świetlicowa, 

Kombinat Piotrkowski roz- 
budowuje sie ciągle. Dotvch- 
czas jednak nie wybudowano 
odpowiedniego pomieszczenia 
na świetlicę. Jest wprawdzie 
w budynku biurowym jedna 
duża sala, w której odbywają 
si; m. in. narady wytwórcze, 
jest świetlica stołówka 
przedsiębiorstwa budowlane- 
go, ale to za mało jak na po- 
trzeby Kombinatu. Gorsze 
jednak jest to, że Zarząd Za- 
kładowy. „biadoląc* na brak 
odpowiedniego lokalu. zrezyg- 
nował zupełnie z jakichkol- 
wiek prób zorganizowania 
pracy świetlicowej w istnieją- 
cych warunkach. 

Dużą rolę w zwlązaniu za- 
łogł z fabryka mogą odegrać 
narady wytwórcze, które są 
czynnikiem uświadamiającym, 


łamiących dyscyplinę | 
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Z przebiegu kampanii sprawozdawczo-wyborczej 


Polepszenie pracy ZMP — sprawą każdego członka organizacji 


przyciąganie jej do świetlic i 
klubów, rozbudzanie zaintere- 
sowania czytelnictwem książek 
i prasy. 


Przestrzegać czujności 
przy wyżorze do wiedz 
1M? 


Przestrzeganie czujności przy 
wyhorze do władz kół ZNIP, to 
przejaw poważnego 
wzrostu świadomości politycz- 
aktywności mas młodzieży. 
I oto gdy na zebraniu wybor- 
czym w ZFRĄ padła kandyda- 
tura Rymera, syna fabrykanta. 
posiadającego dwie fabryki, 
młodzież po dyskusji postano- 
wila nie wybrać go do Zarządu. 

Natomiast do władz ZMP wy- 
bierani są najlepsi aktywiści, 


wyróżniający się w pracy zawo- | 


dowej i nauce. 

W nowych władzach kół war- 
szawskiej organizacji ZMP zna- 
leżli się m. in. tow. Dymek, 
przodownik pracy, osiągający 
265 proc. normy, który został 
przewodniczącym koła na War- 
szawskiej Budowie 8. Mieczy- 
siaw Knap z WPB-5 — przodu- 
jący murarz. 

Do Zarządu koła ZMP wybra- 
no także trzykrotną przodowni- 
ce pracy z L-14 tow. Jerzykow- 
ską oraz tow. Jerzego Sabisia- 
ka z TSL 


Biętty mSE Weny 


Trzeba zaznaczyć, że w piler- 
wszym okresie wyborów do 
nowych władz kół ZMP Za- 
rządy Dzielnicowe, a również 
i Zarząd Stołeczny ZMP popeł- 
niły szereg błędów. 

Zarządy Dzielnicowe źle pla- 
nowały I nie uzgadniały termi- 
nów zebrań z Zarządami po- 
szczególnych kół, Słaba była 


lich praca z aktywem nieetato- 


wym, Instruktorzy Zarządów 
Dzielnicowych nie byli w stanie 
pokierować przebiegiem zebrań 
przedwyberczych I wyborczych 
ZMP, z powodu braku dobrego 
przeszkolenia. 

Np. Zarząd Dzielnicowy ZMP 
Starówka nie przeprowadził do 
końca listopada ub. roku 63 ze- 
brań sprawozdawczo . wybor- 
czych ZMP. Na Żoliborzu źle 
przygotowano i odwołano 9, a 


sportowych, na Woli 2 zebrania. 


zbliżającym do każdej robot- 
nicy wielkie i małe sprawy 
Kombinatu, Tymczasem jed- 
nak narady wytwórcze w 
Kombinacie spełniają swoje 
zadania zaledwie w małej 
części. Przyczyną tego jest 
mała frekwencja na naradach 
spowodowaną słabą ich popu- 
laryzacją wśród załogi, spo- 
wndowaną zanikiem politycz- 
nej pracy nad zapewnieniem 
wysokiej frekwencji. 

Jednym z najważniejszych 
czynników wiążących załogę z 
zakładem pracy, wyrabiają- 
cych poczucie odpowiedzial- 
ności za produkcję jest stałe 
podnoszenie kwalifikacji za- 
wodowych. 80 procent załogi 
Kombinatu to robotnice nie- 
wykwalifikowane  Zorganizo- 
wane w Kombinacie 4 kursy 
dla prządek i jeden dla maj- 
strów, na które uczęszcza 250 
osób. to jak na potrzeby 
Kombinatu bardzo mało. Wy- 
kładowcami na tych kursach 
są studenci Politechniki Łódz- 


kiej, znający teorię, ale zdo-* 


bywający praktyczne wiado- 
mości dopiero w Kombinacie. 
A przecież młodych robotni- 
ków i robotnice Kombinatu 
trzeba uczyć od podstaw prak- 
tyki obsługiwania takich no- 
woczesnych maszyn, w jakie 
wyposażony jest Kombinat, 
trzcha uczyć nowoczesnych, 
zespołowych metod pracy. 
Powstały wprawdzie cztery 
trójki pracujące na piętnastu 
krosnach, przodują kol. kol. 
Wacława Radomiak, Helena 
Zacha, Kiełczewska, Pie- 
strzyńska | kilka innych, ale 
nie może na tym bazować ca- 
ły ogromny Kombinat. Brak 
praktycznego szkolenia, brak 
szkolenia metodą Kowalowa 
wypływa z braku zaintereso- 
wanla i opieki ze strony Za- 
rządu ZMP i Rady Zakłado- 
wej. Kierownik szkolenia tow. 
Kwapiński, który sam zresztą 
zamierzał w tym roku wstą- 
pić do Technikum Włókienni- 
czego pozostawiony został sam 


Była tu również wina Zarzą- 
du Stołecznego ZMP, a przede 
wszystkim Wydziału Org.-In- 
struktorskiego, który nie doce- 
nił swojej wielkiej odpowie- 
dzialności za przebieg kampanii, 
traktował ją formalnie i nie 
kontrolował dostatecznie Za- 
rządów Dzielnicowych ZMP. 

Ale z błędów tych Prezydium 
Zarządu Stołecznego ZMP wy- 
ciagneło wnioski. 

Postanowiono powtórnie prze- 
szkolić aktyw nieetatowy skie- 
rowany do obsłużenia zebrań 
sprawozdawczo - wyborczych. 
Zarządom Dzie!nicowym zwró- 
cono uwagę na to. że muszą ota- 
czać koła większą opieką i kon- 
trolować systematycznie prze- 
bieg zebrań  sprawozdawczo- 
wyborczych. Wzmocniona zosta- 
ła pomoc i kierownictwo w 
kampanii ze strony Zarządu 
Stołecznego ZMP. 


Poprzez zdrową | stuszną 
krytykę=do wzmocnienia 
organ zacji 


Widzimy 
kampanii 


więc, że w: czasie 
sprawozdawczo-wy- 
boarczej podniosła się i pod- 
nosi świadomość oraz ak- 
tywność szerokich mas młodzie- 
ży Warszawy, która zaczyna 
coraz lepiej i głębiej rozumieć, 
jakie zadania stawia przed nią 
organizacja i Partia, jakie za- 
dania stoją przed nią w walce 
o realizację hasła: „Młodzieży 
na pierwszą linie walki o Plan 
6-ietni!" 

Trzeba w dalszym ciągu pro- 
wadzić szeroką pracę politycz- 
no-wyjaśniającą i budzić aktyw- 
ność wśród młodzieży. Trzeba 
żeby każdy z szeregowych 
członków organizacji zrozumiał, 
że sprawa polepszenia pracy 
ZMP jest jego wiasną sprawą, 
aby czuł, że organizacja ZMP 
to jego organizacja. Członkowie 
powinni śmiało i odważnie mó- 
wić na zebraniach sprawozdaw- 
czo-wyhorczych kół ZMP o tym 
wszystkim, co ich boli, czego 


nie rozumieją. W ten sposób po- 
przez zdrową i słuszną krytykę 
oraz wysuwanie wniosków go- 
tyczących ulepszenia pracy ko- 
ita przyczynią się oni do wzmoc- 
nienia całej naszej 
skiej organizacji. 


ZMP -ow- 
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Prawo okupanta 


Kilka większych paryskich firm 
wydawniczych spotkał nielada 
„zaszczyt! Odwiedzila je mia- 
nowicle pewna młoda Amerykan- 
ka, poszukująca wydawnictw ar- 
tystycznych dla... sztabu same- 
go pana Elsenhowera 
Wybrawszy w jednym z wy- 
dawnictw książki | albumy war- 
tości przeszło 10.000 franków. 
Amervkanka poleciła zapakować 
le, nie zdradzając  bynaimniej 
zainlaru zaplacenia należności 
Na pytanie ckspedientki. do ko- 
go należy się zwrócić o plenią- 
dze, Amerykanka, która dotych- 
czas mówiła po francusku. odpo- 
wiedziała tym razem w swoim 
ujczystymw języku: „No money! 
No money"! (bez płeniędzy), wy: 
rałając zdziwienie, że można w 
osólłc żądać pieniędzy gdy się 
ma do czynienia z Amerykanami. 

Dyrektor przedsiębiorstwa, któ: 
ry byi Świadkiem tej sceny, miał 
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Inne zdanie w tei sprawie I zwró 
ciwszv się do bezczelnej klieni- 
kl, powiedział: „Na money? 
Alors: Go home!” (beż pienię- 


dzy, na to wracajcie do domu). 
Hat 


Made ia USA 


Lekarz angielski dr Ernst Bo- 
ris Chain jest twórcą nowej me- 
tody produkcji penicyliny Jego 
wynalazek zyskał mu w świecie 
nauki wielkie uznanie ukorono 
wane przyznaniem nagrody No 
bla w dziedzinie medycyny 

Niedawno dr Ernst Boris Chain 
zlozyl podanie o udzlelenie mu? 
wizy do Stanów Zjednoczonych, 
gdzie zamierzał skontaktować słę 
bliżej z uczonymi amerykańskimi 
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1 wygłosić szereg odczytów. Wła- 


dze amervkańskie odmówiły u- 
czonemu angielskiemu wizy wja- 


zdowej. Powód? Dr Chaln w ro- 
ku 1948 „ośmielił się” A 
Czechosłowacię | podzielić z 

karzami czeskimi swoimi M 


czami naukowymi 

Ta wystarczy. by A uzna- 
nym za „podeirzanego" „nie- 
bszplecznego? dla USA ZE 
na polu nauki przestają się wów“? 


czas liczyć, 
Hak 
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sobie, bez opieki, bez żadne- 
go kolektywu, bez fachowej 
literatury. Wytypowano wpra- 
wdzie chronometrażystę do 
szkolenia metodą Kowalowa, 
który otrzymał zepsuty stoper 
i o metodzie Kowalowa wie 
tyle co każdy inny. przeciętny 
robotnik. Trzeba zrozumieć, 
że tow. IKwapiński nawet przy 
pomocy grupy studentów nie 
może nauczyć zawodu całej 
załogi, 


— Dopóki szkolenie odby- 
wało się w godzinach pracy — 
mówi tow. Simowa, przewod- 
nicząca Rady Zakładowej — 
frekwencja była bardzo dobra. 
Obecnie szkolenie odbywa się 
po skończeniu pracy i frek- 
wencja znacznie spadła. 

Bezpośrednią tego przyczy- 
ną są poważne braki w orga- 
nizacji miejscowej komunika- 
cji, braki, które fatalnie 
wpływają na rozwój tak pra- 
cy politycznej, jak i szkole- 
nia zawodowego. „Kolejka mi 
ucieknie“, „nie zdążę na auto- 
bus* — to bardzo popularne 
powiedzenia w  Kombinacie. 
Istotnie, rozkłady jazdy tzw. 
popularnie „sanowarka” kur- 
sującego do Sulejowa i auto- 
busów PKS nie są przystoso- 
wane do potrzeb robotników 
Kombinatu. W godz. 15 —- 22 
zamiera w Piotrkowie wszel- 
ką komunikacja. Jeżeli robot- 
nica spóźni się na kolejkę su- 
lejowską zaraz po pracy. to 
może wrócić do domu dopiero 
Późnym wieczorem. To samo 
dotyczy autobusów PKS. 
Wiele miejscowości, skąd po- 
chodzą zatrudnieni w Kombi- 
nacie młodzi robotnicy, nie ma 
w ogóle połączenia z Piotr- 
kowem. Są w Kombinacie ro- 
hotnice, które przychodzą pie- 
szo z osiedli odiegłych nawet 
o 12 km od Piotrkowa. 


I to jest jedna z przyczyn 
hamujących proces podnosze- 
nia poziomu politycznego I za- 
wodowego młodzieży wiej- 
skiej. Tę przyczynę można 


DO PIOTRKOWSKIEGO K KOMBINATU 
PRZYSZŁA MŁODZIEŻ CHŁOPSKA... 


dość łatwo zlikwidować. Spra- 
wa ta nie jest nowa, ale nieste 
ty, od kilku miesięcy nie posu- 
neta się ani o krok naprzód. 
Wydaje się, że tkwi w tym 
jakiś biurokratyczny hamu- 
lec... 


Jakie wypływają dla Zarzą- 
du Zakładowegą wnioski na 
najbliższą przyszłość? Spra- 
wą podniesienia na wyższy 
poziom ideowo - polityczny, 
sprawa związania z zakładem 
miodzieży, która przybyła ze 
wsi, iest sprawa pierwszorzęd- 
nej wagi nie tylko dla Kom- 
binatu w Piotrkowie, ale rów- 
nież dla wielu innych zakla- 
dów przemysłowych w całym 
kraju. 


W całym kraju codziennie 
niemal wehodzą do przemysłu 
setki i tysiące nowych luczi, 
których trzeba związać z fa- 
bryką, z produkcją, których 
trzeba zdobyć dla realizacji 
porywających zadań Sześcio= 
latki. Niezbędnym tego wn- 
runkiem jest codzienna trud- 
na praca masowo . polityczną, 


Jest rzeczą zupełnie jasną i 
wykazała to choćby praktyka 


ITI kwartału ub. r, że nie 
może wykonać planów pro- 
dukcyjnych ten zakład, w 
którym 


nastąpiło samouspo- 
kojenie i zanik pracy poli- 
tycznej, Ta praca musi mieć 
szczególne nasiłenie właśnie w 
zakładach, gdzie załoga re- 
krutuje się w większości ze 
wsi, gdzie nie jest jeszcze do- 
ststecznie uświadomiona, zdy- 
scyplinowana i związana z za- 
kładem pracy. 


Dłatego w tych zakładach 
organizacje ZMP-owskie mu- 
szą skoncentrować swoje wy- 
siliki w walce o podniesienie 
poziomu politycznego i zawo- 
dowego, w walce o zdobycie 
nowych świadomych budow= 
niczych socjalizmu. 


Z. SZELIGA 


Wielka nauka Lenina rozwijana przez Stalina wskazuje ludzkości drogę 


wyzwolenia z kajden kapitai 


u, odnowienia świata 


podstawie socjaliziei: 


Reterat dyrekiera Instytutu Marksa-Engelsa-Lenina tow. Pospiełowa na uroczysłej akademii żałobnej w Moskwie 


W poniedzialek 21 bm. odbyło się w Teatrze Wielkim ZSRR w MOSKWIE uro- 


czyste posiedzenie 


żałobne KC WKP(b) i Moskiewskiego Komitetu Obwedowego, 


Moskiewskiego Komitetu Miejskiego WERE (b), Prezydiów Rady Najwyższej ZSRK i 
Pady Najwyższej RESRR, Moskiewskiej Obwodowej Rady Delegatów Ludu Pracują- 
cego i Moskiewskiej Miejskiej Rady Deiega tów KC Wszechzwiązkowego Len'nowskie- 
80 Romunistycznego Związku Miodzieży. M oskiewskiego Komitetu Obwcedowego i Mo- 
skiewskiegy Komiieta Miejskiego WLKZM, Prezydium Wszechzwiązkowej Central 
nej Rady Zwiazków Zawodowych. wspólnie z przedstawicielaini organizacji partyj- 
nych i społecznych oraz Armii Radzieckiej poświęcone 28 rocznicy zgonu Włodzi- 


micrzą Iljicza Lenina. 


Na posiedzeniu tym Dyrektor Instytutu Marksa-Engelsa-Lenina, PIOTR POSPIE- 


ŁÓW, wygłosił następujący referat: 


Upłynęło 28 lat od tego bolesnego dnia, 
kiedy opuścił nas Włodzimierz Iljicz Lenin. 
największy geniusz ludzkości, ukochany 
wódz, ojciec i nauczyciel mas pracujących 
całego świata. 

Nieśmierteina nauką Lenina, rozwijana 
Przez wielkiego kontynuatora jego dzieła 
towarzysza Stalina, włada dzisiaj umysła- 
mi i sercami pracującej ludzkości, wska- 
zuje jej drogę wyzwolenia z kajdan kapi- 
talizmu, drogę odnowienia świata na pod- 
stawie socjalizmu. Leninizm, marksizm epa - 
ki imperializmu j rewolucji proletariac- 
kich, potwierdza coraz bardziej z każ 
dvm rokiem swą wiełką, wszechzwycięską 
siłę, służy jako niezawodna busola i gwia- 
zda przewodnia wszystkim budowniczym 
socjalizmu j komunizmu, wszystkim bo- 
jownikom przeciwko imperializmowi. 
przeciwko niewoli kapitalistycznej. 

W pierwszą rocznicę śmierci W. I. Le- 
nina towarzysz Stalin pisał: „Zachowaj- 
cle Iljicza w pamięci, kochajcie go, siu- 
diujcie dzieła Iljicza, naszego nauczycie- 
a, naszego wodza, 


Walczcie przeciw wrogom wewnętrznym 
i zewnętrznym i zwyciężajcie ich — jak 
Iljicz. 

RBudujcie nowe życie, nowy byt, nową 
kulturę — jak Iljicz. 

Nigdy nie uchylajcie się od spraw drob- 
nych w swej pracy, albowiem z rzeczy 
małych powstają wielkie — na tym pole- 
ga jedno z najważniejszych przykazań 
Iljicza“. 

Ludzie radzieccy. pod przewodem wiel- 
kiej partii Lenina Stalina, osiągneli 
historyczne na miarę światową zwyc:ęst- 
wa socjalizmu dlatego, że walczyli i zwy- 
ciężali wrogów, wewnętrznych i zewnętrz- 
nych, że budowali nowe życie jak Iljicz, 
wykonując nieśmiertelne przykazanie Le- 
nina. 

Rękojmią niezwyciężonej siły partii kn- 
munistycznej i narodu radzieckiego jest to, 
że wykonują one we wszystkim pryk- 
zanja Lenina, że w calej swej dzini nn- 
mi keraja się mądrymi wskazaniami wiel- 
kiego kontynuatora dziela Lenina 
rzysza Stalina! 


Partia marksistowską nowego tygu -- wielką 


przeohrażającą silą społeczeństwa 


Przez wiele lat Lenin i Stalin walczyli 
przeciwko oportunistom, o stworzenie re- 
wolucyjnej parti; marksistowskiej nowego 
typu, zasadniczo odmiennej od dawnych 
reformistycznych partii II Międzynaro- 
dówki, walczyli o stworzenie takiej par- 
tii, która byłaby zdolna poprowadzić pro- 
letariat ku zdobyciu władzy. zdolna do- 
konać dzieła odnowienia świata na podsta- 
wie socjalizmu, 

W tych dniach — 18 stycznia 1952 roku 
minęło 40 lat od wydarzenia niezmiernie 


doniosłego w życiu naszej partii — kon- 
ferencji praskiej 1912 roku, która wypę- 
dziła zdrajców — mienszewików z partii 


klasy robotniczej i zrealizowała ukonsty- 
uowarie się samodzielnej partii baisze- 
wickiej, zapoczątkowała rewolucyjną par- 


tię marksistowską nowego typu — partię 
leninizmu. 


Gdy wybuchła pierwsza wojna świato- 
wa, reformistyczne partie II Międzynaro- 
dówki, doprowadzone do rozkładu polity- 
cznego przez swych przywódców oportu- 
nistycznych, agentów burżuazji w ruchu 
robotniczym — sprzeniewierzyły się spra- 
wie międzynarodowej solidarności robot- 
ników, poczęły popierać wojnę imperiali- 
styczną pod kłamliwymi hasłami „obrony 
ojczyzny”, a w istocie rzeczy w imię ego- 
istycznych, grabieżczych inieresów impe- 
rialistów. 

Tyiko partia bolszewicka, rewolucyjna 
partią marksistowska nowego typu. ura- 
towala sztandar międzynarsñowej solidar- 
ności robotników, wystąpiła przeciwko 
Wojnie imperiatistycznej, o obalenie im- 
periajlstycznych rządów, o  rewolicyjne 
Wyjście z wojny imperialistycznej. W la- 
tach wojny partia Lenisa-Stalima uzbraja 


Się ideowo w oręż nauki leninowskiej o| 


wojnach sprawiedliwych i niesprawiedii- 
Wych, o środkach wałki z wojną imper:al- 
aż Partia uzbraja się w oręż genial- 

73 nauki Jeninowskiej o możliwośc: rwy- 
tgstwa socjalizmu początkowo w nielcz- 


nyoh lub nawet w jednyra oddzielnie wzię- | 


kraju kapitakstyczaym. 

W jednym z najtrudniejszych w dziejach 
naszej partii momentów po dniach lipco- 
Wych 1917 roku, gdy partia była przed- 
miotem okrutnych prześladowań ze stro- 
hy imperialistycznego rządu Kiereńskiego, 
W owych dniach Lenin, działając w kon- 
spiracji pisał w natchnieniu twórczym a 
partii bolszewików: „Jej wierzymy, w niej 
Widzimy rozum. honor i sumienie naszej 
epoki" (W, L Lenin, Dzieła, tom XXV, 
str. 239), 


W epoce imperializmu, kiedy miliarde- 
Tzy | milionerzy, opanowani obłędem po- 
litycznym i ludożerczą żądzą wojennych 
Super-zysków, skazali narody na wojny 
imperial 'styczne, na nieopisane nieszczę- 
ścią i cierpienia — Lenin widział rozum 
naszej epoki w partii komunistycznej, W 
partii komunistycznej widział Lenin tę 
Wielxą siłę, która może wskazać naredom 
drogę do połnienia kresu wojnom impe- 
rialistycznym, która może porwać narotly 
do tej wałki, 


W epoce imperializmu, kiedy umierają- 
cy i gnijący kapitalizm posuwa się do naj- 
bardziej nikczemnych i bestialskich zbrod- 
ni, aby utrzymać gasnącą władzę kapita- 
stycznych właścicieli niewolników, kiedy 
samo pojęcie honoru i sumienia uznawane 
Jest przez imperialistów za rzecz zbędną, 
za „chimerę* — w partii komunistycz- 
nej widział Lenin nieprzesupne sumienie 
naszej epoki, wiciką siłę ratującą życie, 
honor i wolność narodów. 

W 1917 roku Lenin.i Stalin widzieli, że 
łańcuch imperializmu może być przerwa- 
Ry najprędzej w Rosji. Toteż wodzowie 
rewolucji, Lenin i Stalin, poprowadzili 
„enie partię i klasę robotniczą do 
moc rewolucji socjalistycznej pod 
WS „Całą władza w ręce Rad", Partia 
P taer H AAY potrafiła zdemaskować w o- 
ne (CŁA: u partie obszarnicze, kapitalistycz 
nomis a osecińców, kadetów), partie drob- 
szewików, 19 ugodowe (eserowców mien 
mi kapitali oc które siały się obrońca- 
mperialistów q i obszarników, sługusami 
wyla zaufanie, Partią Lenina-Stalina zdo- 

o wiadzy żę większości narodu i doszła 
wiście jaj dlatego, że wystapila rzeczy- 
antykapitapiaj o a partia antyobszarnicza, 
zdolna de za jako jedyna partia 
rialistycznej | tenia kresu wojnie impe- 
i ohszarników, wy panowanin kapitalistów 


dziwej władzy ae 28 praw- 


„My, partia bo 
naliśmy, Myśmy 
bog 


jących" — pisał 
roku (W. IL. Lenin, 
str. 214), 


w swym histo 
dnia 26 nażdzier 
jącym Dekret 
kreslił w Spos 
ciężonej siły 1 
kiego, świado 


in na początku 1918 
Dzieła, tom XXVII, 


tycznym przemówieniu z 
nika 1917 roku, uzesadnia- 
w sprawie pokoju, Lenin o- 
ób genialny źródło niezwy- 
nłodego państwa proletariac- 
mość mas, Lenin wykazał jak 


bardzo zasadniczo różni się nasze pojęcie 
siły od burżuazyjnej koncepcji siły. 


„Siła w pojęciu burżuazyinym jest wte- 
ly, gdy masy ślepo idą na rzeź, słuchając 
ślepo komendy rządów imperialistycznych" 
— mówił Lenin. „Burżuazja jedynie wów- 
czas uważa państwo za silne, kiedy może 
uno za pomocą całej potęgi aparatu rzą- 
dowego rzucić masy tam, dokąd chcą je 
izucić władcy burżuazyjni, Nasze pojęcie 
n siłe jest odmienne. Wedlug naszych po- 
jęć, państwo jest silne świadomością mas. 
jest emo silne wtedy, gdy masy © wszyst- 
kim wiedzą, o wszystkim mogą mieć swój 
sąd i wszystko czynią świadomie. (W. T. 
Lenin, Dzieła, tom XXVI, str. 224). 


Cała historia państwa radzieckiego, 
utworzonego przez geniusz Lenina, wska- 
zuje, że jes$ ono silne świadomością mas. 
Które z najwiekszą wytrwałością bronią 
swej ojczyzny socjalistycznej, 


„Teraz — jesteśmy „obrońcami", poczy- 
nając od 25 pażdziernika 1917 roku je- 
steśmy za obroną ojczyzny. Dowiediiśmy, 
powiem w praxtyce, żeśmy zerwali z im- 
perializmem* — wskzszywał Lenin (W. I. 
Lenin, Dzieła, tom XXVII, str. 42). 


Wojna domowa, którą narzuciły nam 
rozgromione przez rewolucję klasy obszar- 
ników i kapitalistów oraz państwa impe- 
rialistyczne, wszczynając zbrojną inter- 
wencję przeciwko naszemu l:rajowi. za- 
kończyła się zwycięstwem narodu radziec- 
kiego. Zakończyły się fiaskiem plany im- 
perialistów amerykańsko-angielsko-"rzncu 
skich i innych, plany Hooverów i Uruu- 
artów, którzy marzyli o rozbiorze i ujarz- 


mieniu Rosji. Naród radziecki wypędził ze | 
swego terytorium okupantów cudzoziem- | 


skich, którzy wyrządzili naszemu narodo- 
wi ciężkie, niezapomniane cierpienia i o- 
gromne szkody materialne. 


Republike radziecką odniosła zwycięst- 
wo nad hordami interwentów i biatogwar- 
dzistów dlatego, że kierowniczym t"zonem 
zaplecza 'i frontu Armii Czerwonej była 
vartia Lenina — Stalina. sitna swą jedno- 
ścią i zwarieścia, nieprześcigniona w swej 
umicjętności organizowania milionowych 
mas. 


„Jeżeli Rosja ostała się przed naporem 
imperializmu światowego — mówił towa- 
rzysz Stalin w 1921 raku — jeśli odniosła 
na frontach zewnętrznych szereg niezwy- 
kle poważnych sukcesów, jeśli w ciągu 
dwóch — trzech lat rozwinęła się w siłę 
wstrząsającą podstawami imperializmu 
światowego, to zawdzięcza to między in- 
nymi tej zwartej, zahartowanej w bojach 
i wykutej z twardej stali partii komu- 
nistycznej, która nigdy nie uganiała się 
za ilością członków j za pierwszą swą tro- 
skę poczytywała doskonalenie swego skła- 
du jakościowego" (J. W. Stalin, Dzieła, 
TOME str. .99): 


Państwo radzieckie już w pierwszych 
latach swego istnienia dało dowód ol- 
brzymiej siły moralno-politycznej, trwa- 
łości i stabilizacji. chociaż pod względem 
techniczno-gospodarczym kraj nasz był 
jeszcze wtedy zacofany i słaby w porów- 


naniu z potężniejszymi państwami ka- 
pitalistycznymi. 

Na XI Zjeździe naszej Partii Lenin, 
podsumowując drogę przebytą przez 


partię i państwo radzieckie, powiedział: 
„sto co wywalczyła rewolucja rosyjska 
jest nie do odebrania. 


Żadna siła nie może tego odebrać, tak 
samo jak żadna siia na świecie nie może 
odebrać (ego, co stwaszyło państwo ra- 
dzieckie. Jest to zwycięstwo o światowym 
znaczeniu historycznym” (W. Lenin, Dzie- 
ła, tom XZXIII, str. 270). 


W swym ostatnim przemówieniu na 
plenum Rady Moskiewskiej Lenin mó- 
wii z najgłębszym przekonaniem, że „so- 
cjalizm nie jest już obecnie kwestią od- 
ległej przyszłości”, że partia nasza potrafi 
doprowadzić naród do zwycięstwa socja- 
iizmu. 


Partia pomyślnie dokonała pod kie- 
rownictwem Lenina i Stalina tak radykal- 
nego zwrotu w swej polityce. jak przejście 
od polityki „komunizmu wojennego“ do 
nowej polityki ekonomicznej, do polityki 
wykorzystania stosunków rynkowych, 
polityki obliczonej na wzmocnienie soju- 
szu robotników i chłopów, na wyparcie 
elementów  kapitalistycznych i zbudowa- 
nie podstaw gospodarki socjalistycznej. 

Ziściły się przepowiednie Lenina, jego 
przykazania o zbudowaniu społeczeństwa 
socjalistycznego zostały wykonane. Par- 
tła komunistyczna pod genialnym kie- 
rownictwem towarzysza Stalina obroniła 
przykazania Lenina przed wszystkimi ata- 
kami wrogów leninizmu, potrafiła na- 
tehnąć naród radziecki wielkimi celami 
zbudowania socjalistycznego  społeczeń- 
stwa w naszym kraju, rozgromiła wszyst- 
kich wrogów socjalizmu, ich próby uda- 


town- | 


j 
| 


remnienia industrializacji socjalistycznej 
i kolektywizacji rolnietwa, doprowadzi- 
ła nasz kraj do zwycięstwa socjalizmu. 


W ciągu nieznanego w dziejach krót- 
kiego okresu czasu w latach pięciolatek 
stalinowskich kraj nasz. w oparciu o 
ustrój radziecki i dzięki wielkiemu entu- 
zjazmowi pracy mas ludowych, zlikwido- 
wał swe techniczno-gospodarcze i kultu- 
ralne zacofanie i z zacofanego kraju rol- 


niczego przekształcił się w potężne prze- | 


mystowo-kolchozowe mecarstwo socjali- 


styczne. 


Niezmierny wzrost techniczno-gospodar- 
czego potencjału kraju socjałłzżmu w po- 


łączeniu z niepokonaną moralno - politycz- | 


ną s'łą narodu radzieckiego stworzyły moż. 
ność nie tylko utrzymania sią wobec pod- 
stępnego napadu Niemiec hitlerowskich, 
które rozporządzały potencjałem technicz- 
nym i gospodarczym całej okupowanej Eu- 
ropy, lecz umożliwiły również rozgromie- 
nie faszystowskich Niemiec i imperiali- 
stycznej Japonii, wyzwolenie narodów Eu- 
ropy spod faszystowskiego jarzma. Można 
śmiało stwierdzić, że tylko państwo ra- 
dzieckie, silne świadomością mas i inoral- 
no - poltyczną jednością naredów, tylko 
patrłoci radzieccy, kierowani przez par- 
iie Lenina - Stalina, mogli wytrzymać nie- 
słychanie ciężk'e doświadczenia pierwsze- 
go okresu wojny i osiągnąć całkowite zwy- 
cięstwo nad najzacieklejszym wrogiem 
ludzkości — faszyzmem niemieckim, 


Historyczne o znaczeniu światowym zwy- 
cięstwo Związku Radzieckiego nad Niem- 
cami faszystowskimi i imperialistyczną Ja- 
ponią umożliwiło narodom wielu krajów 
Europy i Azji ujęcie swych losów we włas- 
ne ręce, ułatwiło zwycięstwo ustroju demo- 
kracji ludowej w szeregu krajów Europy 
środkowej i południowo-wschodniej, ułat- 
wiło zwycięstwo wielkiej rewolucji ludo- 
wej w Chinach. Sytuacja międzynarodowa 
zmieniła się radykalnie. Powstał potężny 


obóz pokoju, socializmu i demokracji. Zmie 
nił się układ sił między systemami kapita- 
listycznym a socjalistycznym, posunęła się 
naprzód sprawa odrodzenia świata na 
gruncie demokracji i socjalizmu. 


Naród radziecki i cała postępowa ludy- 
kość będą zawsze darzyły wdzięcznością i 
miłością wielkiego inicjatora i organizato- 
ra wszystkich naszych zwycięstw — towa- 
rzysza Stalina, którego geniusz polityczny, 
erganizatorski i strategiczny ocalił przysz- 
łość ludzkości! 


W całej swej działalności w dziele re- 
wołucyjnego przeobrażenia społeczeństwa 
marksistowska partia nowego typu kieruje 
się zbadanymi w sposób naukowy prawa- 
mi rozwoju społeczeństwa. wielką nauką 
marksizmu - leninizmu. W tym tkwi ol- 
brzymia wyższość naszej partii oraz brat- 
nich partii komun stycznych i robotniczych 
nad wszystkimi partiami burżuazyjnymi, 
drobno - burzuazyjnymi i ugodowymi. 

„Jedynie nasza partia wie, dokąd ma 
zmierzać i pomyślnie zmierza naprzód — 
wskazuje towarzysz Stalin. — Czemu za- 
wiziecza nasza partia tę swoją wyższość? 
"emu, że jest partią nrwksistowską, par- 
tią leninowską. Zawdzięcza to temu, że 
kieruje się w swej pracy nauką Marksa, 
| Engełsa, Lenina. Nie ulega wątpliwości, że 
dopóki jesteśmy wierni tej nance, dopóki 
| jesteśmy w posiadaniu tej busoli — bę- 
dziemy mieć sukcesy w pracy“ — uczy nas 
towarzysz Stalin. (J. Stalin, Dzieła, tom 
AIII, str. 377). 

Cały rozwój historii potwierdził i po 
twierdza słowa Lenina, że bolszewizm 
wskazał słuszną drogę ocalenia przed po- 
twornościami wojny i imperializmu. Wiel- 
kim historycznym doświadczeniem i przy: 
kładem partii Lenina . Stalina kierują się 
bratnie partie komunistyczne, które prze- 
budowują świat na socjalistycznych nod- 
stawach. 


Partia Lenina - Stalina prowadzi naród radziecki 


üo komunizmu 


Żyjemy w wielkiej stalinowskiej epoce 
zakończenia budowy społeczeństwa socja- 
listycznego i stopniowego przejścia do ko- 
munizmu, 

„Od kapitalizmu — pisał Lenin w arty- 
kule „Zadania proletariatu w naszej re- 
wołucji* — ludzkość może przejść bezpo- 
średnio tylko do socjalizmu, tj. do wspól- 
nego władania środkami produkcji i po- 
dzialu produktów stosownie do pracy każ- 


dego. Partia nasza patrzy dalej: socjalizm | 


nieuniknienie musi stopniowo przerastać 
w komunizm, na którego sztandarze wid- 
nieje: „Każdy według zdolności, każdemu 


według potrzeb", (W. Lenin, Dzieła, tom | 


XXIV, str. 62), 

Lenin wskazywał, że dla przejścia do ko- 
munizmu cała gospodarką kraju musi być 
oparta na najbardziej przodującej bazie 
technicznej. 

„Komunizm — to władzą Rad plus elek- 
tryfikacja całego kraju" — mówił niejed- 
nośrotnie Lenin. 

Lenin mówił, że „komunizm to wyższa 
w przeciwstawieniu do kapitalistycznej wy 
dajność pracy robotników pracujących do- 
browolnie, świadomych, zjednoczonych, po. 


,sługujących się najnowszą techniką". (W. 


Lenin, Dzieła, tom XXIX, str. 384), 


Lenin wskazywał, że dla stopniowego 
przejścia do komunizmu niezbędne są na- 
stępujące podstawowe warunki: 

a) osiągnięcie wyższej wydajności pracy 
na bazie nowej, wyższej techniki, zarówno 
w przemyśle jak i rolnictwie, na bazie nie- 
przerwanego wzrostu sił wytwórczych; 

b) kształtowanie świadomości / komunl- 
stycznej; wychowanie nowego człowieka, 
dla którego praca stałaby się „elementar- 
ną potrzebą życiową“. 

Towarzysz Stalin rozwinął dalej leninow.- 
ską teorię o możliwości zbudowania socja- 
lizmu w jednym kraju, doszedł do genial- 
nego wniesku teoretycznego o możliwości 
zbudowania komunizmu w naszym kraju 
nawet wówczas, gdyby zachowało się oto- 
czenie kapitalistyczne. Wniosek ten odtwo- 
rzył przed partią, narodem radzieckim 
wielką perspektywę walki o zwycięstwa 
komunizmu. 

Cały naród radziecki z olbrzymim twór- 
czym zapałern wznosi wielkie stalinowskie 
budowle komunizmu. potężne elektrownie 
wodne i gigantyczne kanały nawadniają- 
ce. Wielkie budowle komunizmu w połącze. 
niu z pomyślnie wykonywanym planem 


przeobrażenia przyrody stanowią jedno z, 


ważniejszych ogniw zakładania material- 
no . technicznej bazy komunizmu. Powsta- 
ną nowe źródła pomnożenia bogactwa spo- 
łecznego, dobrobytu. obfitości artykułów 
spożywczych. odzieży w naszym kraju. 
Zmniejszy się radykalnie zależność rolni- 
ctwa od kaprysów przyrody. budowniczo- 
wie komunizmu będą w coraz większym 
stopniu podporządkowywać sobie przyrodę. 
Ziszcza się znana przepowiednia Engelsa, 
ze ludzie, którzy stali się panami swego 
bytu społecznego „stają się wskutek tego 
panami przyrody". 

W epoce budowy komunizmu wzrasta co- 
raz bardziej wyposażenie przemysłu. rol 
nietwa, transportu. budownictwa w nową. 
wyższą technikę. która daje możność zme- 
chanizowania  pracochłonnych 
produkcji, ulżenia pracy i zapewnienia nie- 
przerwanego wzrostu wydajności pracy. 

W ustroju burżuazyjnym stosowanie ma- 
szyn jest ograniczone egoistycznymi wzglę: 
dami kapitalisty, który używa maszyn tyl- 
ko wtedy, gdy rokuje to pomnożenie jego 
zysków, 

W ustroju socjalHetycznym, a zwłaszcza 


pnocesów | 


lw epoce stopniowego przerastanlia socja- 
lizmu w komunizm wzrasta coraz bardziej 
rola maszyn i nowej techniki, ziszcza się 
przepowiednia Marksa, że „w społeczeń- 
stwie komunistycznym maszyna miałaby 
zupałnie inny zakres zastosowania niż w 
(społeczeństwie burżuazyjnym*. (Kapitał. 
tom I, str. 399). 

| Umlejętność posługiwania się najbar- 
dziej skomplikowanymi maszynami i stoso- 
wania najnowszych metod pracy, walka 
o wysoką kulturę produkcji, umieięt- 
ność stosowania w produkcji nauki i 
| wiedzy technicznej, twórcza  inicjaty- 
wa, troska © przyśpieszenie tempa 
produkcji przy jej wysokiej jakości, wal- 


trycznej paliwa, materiałów — oto charak- 
terystyczne cechy socjalistycznego współ- 
|zawodnictwa na obecnym etapie. Budow- 
niczowie komunizmu pamiętają i wykonu- 
(ją jedno z doniosłych wskazań Lenina, na 
które zwracał uwagę towarzysz Stalin: — 
„nigdy nie uchyłajcie się od spraw drob 
| nych w swej pracy. albowiem z rzeczy ma- 
łych powstają wie!kie", Zaoszczędzone mi- 
nuty i sekundy, zaoszczędzone kilogramy 
surowców i materiałów. uwielokrotnione 
w ogromnej skali naszych przedsiębiorstw 
| naszego kraju, urastają do potężnych 
liczb, do setek tysięcy i milionów. 

Komunistyczne wychowanie ludzi pracy 
to jedno z najważniejszych zadań w wal- 
ce o zbudowanie społeczeństwa komuni- 
stycznego. Sumienna praca każdego radziec. 
kiego człowieka według jego zdolności jest 
jednym z najważniejszych warunków stop- 
niowego przejścia do społeczeństwa ko- 
munistycznego, gdy dla każdego członka 
społeczeństwa praca stanie się pierwszą po- 
trzebą życiową. gdy w oparciu o podnie- 
sioną na wyższy szczebel świadomość 
i wielką obfitość dóbr można będzie stop- 
niowo przejść do podziału według potrzeb. 

Nieodzownym warunkiem pomyślnego 
rozwoju narodu radzieckiego ku komuniz- 
mowi jest dalszy rozwój i utrwalenie so- 
cjniistycznej własności społecznej, jest wal- 
ka z pozostałościami kapitalizmu. 


Partia komunistyczna i państwo radziec- 
kie wychowują w ludziach radzieckich tro- 
skliwy stosunek do socjalistycznej wła- 

|sności społecznej, walczą nieustannie prze 
ciwko złej gospodarce, marnotrawstwu. 
niedbałemu i zbrodniczeimu stosunkowi do 
własności społecznej, przeciwko różnym 
tendencjom antypaństwowym. 


. Naród radziecki pod kierownictwem 
| partii Lenina . Stalina buduje pomyślnie 


społeczeństwo komunistyczne. Doniostym 
krokiem na drodze stworzenia materialno- 
technicznej bazy komunizmu było przed- 
terminowe wykonanie pianu pierwszej po 
wojennej pięciolatki, co miało olbrzymie 
| znaczenie międzynarodowe. 

Osiągnięcia narodów Związku Radziec- 
klego, które wykonały pomyślnie plan pie- 
ciolatki powojennej i które odniosły w ro- 
Ku 1951 szereg nowych wybitnych zwy- 
cięstw na froncie budowy komunizmu, nie 
tylko zwiększyły potęgę sił pokoju i demo- 
| kracji na całym świecie. lecz otworzyły 
|też przed narodami wszystkich krajów 
perspektywy świetlanej przyszłości. 


Możemy teraz powiedzieć, że komunizm 
| nie jest już kwesiłą odlegiej przyszłości. 
możemy powiedzieć. że rośnie on i będzie 
wyrastał z wielkiej twórczej pracy ludzi 
r dzieckich, z nowych sukcesów naszej 
nauki i techniki, z nieprzerwanego wzro- 
stu wydajności pracy I podniesienia mate 
rialno - kulturalnego poziomu życia ludzi 
radzieckich. 


Jeśli już system socjalistyczny dowiódł | cjalizmu społeczeństwa 


swej bezspornej wyższości nad kapital 


stycznym, to wyższość wyrastającego z so- ' bardziej oczywis 


Socjalizm i demokracja są niezwyciężane 


Gdy rodziła się i utrwalała młoda repu- 
blika radziecka w styczniu 1918 roku na 
III Wszechrosyjskim Zjeżdzie Rad, Lenin 
powiedział, że rozpoczynający sę 
narodów ku socjalizmowi. marsz w awan 


beżnicza — jest niezwyciężony. „Nasza So 
cjalistyczna Republika Rad mówił 
Lenin — będzie stała mocro, jak pochod 
nia międzynarodowego socjaiizmu i jako 
przykład wobec wszystkich ludzi pracy 
Tam — bijatyka, wojna, rozlew krwi, mi- 
liony ofiar ludzkich, wyzysk kapitalistycz- 
ny, tutaj — prawdziwa polityka pokoju i 
Socjalistyczna Republika Rad“. (W. 1. 
Lenin, tom XXVI, str. 429). 

Nigdy jeszcze nie był tak oczywisty wiel- 
ki kontrast, przeciwieństwo dwóch światów 
— świata umierającego i gniiącego kapita- 
lizmu, który spycha ludzkość w otchłań 
nowych niszczyc ełskich wojen, i świata 
socjalizmu, który pokazał swą niezwycię- 


i jest jedyną nadzieją ludzkości. 

W obozie kapitalizmu widzimy szaleńczy 
wyśc.g zbrojeń, obłędne trwonienie sił wy- 
twórczych, ludożercze nawoływania do no- 


dżungli", imperialistycznej „polityki siły”, 
głoszenie rozboju, śmierci i zniszczenia. 
W obozie kapitalizmu widzimy niebywałe 
wzmożenie się kapitalistycznego wyzysku, 
ucisku narodowego, rozpalanie nienawiści 
rasowej i narodowej, odradzanie się fa- 
szyzmu, stałe pogarszanie się sytuacji mas 
pracujących w związku z polityką wyści- 
gu zbrojeń, wzrostem cen i inflacją. 
Nawet w burżuazyjnej prasie amerykań- 
skiej zaczynają rozlegać się głosy potępia- 


jące obłędny, nikczemny 1 nieludzki system | 


przeksztalcania wojny w „business“, w Zy- 
skowne przedsięwzięcie, w środek szalo- 
nego wzbogacania się i sztucznego podirczy- 
mywania galjącej ekonomiki kapitalistycz- 
nej. 


W tych dniach w prowincjonalnej gaze- 
cie amerykańskiej „News* opublikowano 
list dymisjonowanego generała armii ame- 
rykańskiej Halldrige'a, który zdemarsso- 
wał kłamliwą propagande prasy amery- 
kańskiej i oświadczył: „Wojna — to bu- 
siness Ameryki. „Koncern morderstw stał 
się naszym głównym przedsiębiorstwem, 
w które wkładamy 100 miliardów dolarów 
rocznie. Gdybyśmy nagle zostali pozbawie 
ni tego źródła zysku, nasza ekonomika ru- 
nęłaby w ciągu jednego dnia“, 

W obozie socjalizmu i demokracji — 
prawdziwa polityka pokoju i walka o po- 
kój, brak ludzi ı grup zainteresowanych 
w wojnie, gwałtowny wzrost sił wytwór- 
czych, polityka równouprawnienia i przy: 
jaźni między narodami, wielkie budowie 
przeobrażające przyrodę, patos pokojowej 
twórczej pracy, W obozie socjalizmu — 
stałe podnoszenie się materialnego i kul- 


ka o oszczędzanie surowców, energli elek- | turalnego poziomu życia mas pracujących, 


stały rozwój na zasadzie braterskiej pomo. 
cy wzajemnej wszystkich krajów i naro- 
dów wchodzących w skład obozú socjaliz- 
mu i demokracji. Wielkie zalety socjali- 


stycznej drogi rozwoju potwierdza teraz nie | 


tylko dziejowe doświadczenie Związku Ra- 


STA rewolucji 


komunistycznego 
nad systemem kapitalistycznym będzie tym 
. niezaprzeczalne. 


twórczego marksizmu, 0 
stalinowskiej teorii 
„Rewolucja s9- 


czy o triumiie 
triumfie leninowsxo - 
socjalistycznej, 


lejalistyczna — uczył Lenin — nie będzie 


gardzie którego kroczy rosyjska klasa ro- jedynie i głównie 


walką rewolucyjnych 
proletariuszy w każuym kraju. prare w R9 
swojej burżuazji — nie, będzie ona walką 
wszystkich uciskanych przez umperialzm 
kolonii i krajów. wszystkich krajów zależ- 
nych -przeciwko inperiatizmmowi międzyna- 
rodowemu". (W. I, Lenin, dzieła. tom XXX, 
str. 138). 

W krajach Azji rozwija się gigantyczna 


i antyfeudaina rewolucja antyimperanstycz. 
| na, która obala plany i krzyżuje rachuby 


żoną siłę żywotną, prowadzi konsękwentną 
leninowsko - stalinowską poiitrkę pokoju. 


wej wojny, głoszenie zwierzęcego „prawa | 


dzieckiego, ale również doświadczenie kra-. 


jów demiokracji ludowej. 


W 1922 roku Lenin mówił. że rządy ka- 
pitalistyczne oceniały wojnę imperialistycz- 
ną „z punktu widzenia tego, co mają przed 
ncsem', nie rozumiejąc, do jakich na- 
stępstw prowadzą sprzeczności i klęski 
wojny. 

„My. komuniści — wskazywał Lenin — 
mówi!i:my, że oceniamy wojnę głębiej i 
siuszniej, że sprzeczności i klęski wojny 
dziaiają niepomiernie szerzej niż sądzą 
państwa kapitalistyczne. I vatrząc z boku 
na burżuazyjne kraje zwycięskie mówili- 
śmy: wspomną one jeszcze nie raz nasze 
przepowiednie i naszą ocenę wojny". (W. I. 
Lenin, Dzieła, tom XXXIII, str. 188—189). 
W 1926 roku, kiedy międzynarodowa bur- 
żuazja zaczynała już przygotowywać dru: 
gą wojnę światową, towarzysz Stalin prze- 
powiadał i ostrzegał, że druga próba po- 
nownego podziału świata „będzie koszto- 
wała światowy kapitalizm o wiele drożcj 
niż pierwsza” (J. W. Stalin, Dzieła, tom IX, 
str. 108), 


Historia potwierdziła genialne przewidy- 
wania towarzysza Stalina. Jeśli w wyniku 
pierwszej wojny światowej i Wielkiej Paż- 
dziernikowej Rewolucji Socjalistycznej od 
systemu kapitalizmu odpadło około 140 mi- 
lionów ludzi, 1/6 część kuli ziemskiej, roz- 


| winął się ogólny kryzys kapitalizmu — to 
|w wyn'ku drugiej wojny światowej i zwy- 


cięstwa socjalizmu nad faszyzmem od sy- 
stemu kapiłalistycznego odpadło już ponad 
800 milionów ludzi, powstał wielki obóz 
pokoju. socjalizmu i demokracji, 


Zrodził się niespotykany jeszcze w histo- 
rii potężny, ogarniający wszystkie narody 
i kraje, zorganizowany ruch zwolenników 
pokoju, który przeszkadza imperialistom 
w omotaniu narodów kłamstwem i wceią- 
gnięciu ich w wojnę. 


„Pokój bedzie utrzymany i utrwalony — 
uczy towarzysz Stalin — jeśli narody ul- 
mą sprawę utrzymana pokoju w swe ręce 
i będą jej broniły do końca“. 


Mądre słowa towarzysza Stalina natchnę 
ty narody do jeszcze bardziej energicznej 
walki o utrzymanie pokoju. 600 milionów 
podpisów pod apelem domagającym się 
zawarcia paktu pokoju między pięcioma 
wielkimi mocarstwami wyraża jednomyśl- 
ną wolę pokoju. jaka ożywia narody i jest 
poważnym  cstrzeżeniem dla podżegaczy 
wojennych. 


W wyniku drugiej wojny światowej ogó] 


ny kryzys kapitalizmu wkroczył w nowy | 


etap i niewątpliwie będzie się coraz bar- 
dziej zaostrzał i pogłębiał. Wzrastają 
sprzeczności w obozie imperialistów. Ze 
szczególną siłą zaostrzył się obecnie kryzys 
całego kolonialnego systemu imperializmu. 
Do aktywnego życia politycznego i do 
walki powstały i powstają setki milionów 
ludności narodów Azji, które 
większość mieszkańców kuli ziemskiej. 


Przebudzenie się narodów Azji świad- 


stanowią : 


amerykańsko angielskich  prowodyrów 
imperialistycznych. 

Nawet niektórzy przedstawiciele amery- 
kanńskich kół rząazących zmuszeni są przy- 
znać, że wspołczesny :mperializin Nie mo- 
że znowu zapędzić pod jarzmo wyzyssu 
imperialistycznego przebudzonych narodów 
Azji, ze żadna siła nie może już zatrzymać 
iych narodów. 

„Kto sieje wiatr — ten zbiera burzę”. 
W ciągu stuleci kolonialne mocarstwa ka- 
pitalistyczne siaiy niezadowolen:e narodow 
Azji swą poilliyką grabieży wyzysku. 
Onecnie zbierają one jako pion burze i na- 
wainice, Dziennikarz angielski n. ra,re 
wydał niedawno w Nowym Jorku książkę 
pt. „Czerwona burza nad Azją”. W książce 
tej przyznaje on, że kolonialna polityka 
mocarsyw iniperialistycznych, przede wszy- 
stźim USA, doznała fiaska, przyznaje, że 
nie można juz suumic siłą potężnego ru- 
chu narodowo wjzwoleńczego narodów 
Azji. „Musimy zdac sobie sprawę z caiej 
głębi przemian. jakie dokonały się w Azji 
w ciągu ubiegłych pięciu lat, zdawałoby 
się, że minęły w piorunującym tempie ca- 


i 


ie siulecia rewolucyjnych burz...“ — oO- 
świadcza Payne. „Obecnie WYSNUWA 
smęiny wniosek ten dziennikarz burżue 
azyjny — nonsensemi jest żywić nadzieję, 
że uda sę przegrodzić tarną ten potos. lub 


że armie potralią zawrócić go wstecz”. 

Lenin mówił o niebywałym wzmożeniu 
się tempa rozwoju dziejów świata w związ- 
ku z tym. że w procesie historycznym za- 
czynają brać czynny udział setki milicnów 
iudzi dawniej zacofanych i uciskanych, a 
stanowiących olbrzymią większość Judr:0- 
ści ziemi. Na iej podstawie Lenin mówił, że 
„ostuleczne zwycięstwo socjalizmu jest cał- 
kowice i bezwarunkowo zapewnione“, 
(Dzieła, tom XXXIII, str. 458). 


Imperializm międzynarodowy może jesz- 
cze przynieść narodom olorzymie klęski 
i cierpienia, ale zawrócić kola historii 
wstecz już nie zdoła. 

Jeżeli imperialiści amerykańsko . an- 
gielscy ośmielą się rczpętać trzecią wojnę 
światową, będzie ona kosztowała kap:ta- 
lizm światowy jeszcze drożej niż dwie po- 

rzednie wojny światowe. może ona jedy* 
nie przyśpieszyć zagładę kapitalizmu świa- 
towego. 

Naród radziecki buduje pewnie spole- 
czeństwo komunistyczne, albowiem jego 
twórcza, tętniąca energia, działalność opro- 
micniona jest potężnym światłem nie- 
śmiertelnej nauki leninizmu. Wielkie idee 
Lenina — Stalina są dla ludzi radzieckich 
natchnieniem w ich bohaterskiej pracy, 
porywają one ich do entuzjastycznej walki 
i do nowych zwycięstw, wzmacniają wiarę 
w ostateczny triumf komunismu, 


Genialne dzieła W. I. Lenina i J. W. 
Stalina rozpowszechniają się coraz szerzej 
w naszym kraju i na całym świecie. Mi- 
liony ludzi czerpią z nich naukę, jak nale- 
ży żyć, pracować i zwyciężać. Na XIV 
Zjeździe Partii towarzysz Stalin mówił: 
„Nasze kadry, i młode, i stare, rosną pod 
względem ideowym. Nasze szczęście, że się 
nam udało wypuścić kilka wydań dzieł 
Lenina... Ten fakt jest jedną z podstawo- 
wych gwarancji, że nasza partia nie zej- 
dzie z drogi leninizmu“ (J. W. Stalin, 
Dzieła, tom VII, str. 342). 


Na mocy decyzji i pod kierownictwem 
Komitetu Centralnego naszej partii na 
początku ubiegłego roku zakończone 20- 
stało IV wydanie Dzieł W. I. Lenina. Wy- 
danie to, składające się z 35 tomów i o- 
publikowane po rosyjsku w półmilionowym 
nakładzie, tłumaczone jest na języki po- 
szczególnych narodów naszego kraju į sta- 
nowi bezcenne źródło wychowania :dęo- 
wego i hartu politycznego naszych kadr, 
niewyczerpaną skarbnicę wszechzwycię- 
skich idei leninizmu. 

Równocześnie publikowane są w wiel- 
kich nakładach po rosyjsku i w językach 
innych narodów naszego kraju prace 
J. W. Stalina — chorążego pokoju i szczę- 
ścia narodów, genialnego kontvruatera 
dzieła W. I. Lenina. Ogólny naklad dzieł 
Marksa, Engelsa, Lenina i Stalina, wyda- 
nych w naszym kraju za czasów Wiadzy 
Radzieckiej, wynosi 889 milionów egzem- 
plarzy. 

Idee leninizmu są podstawą wychowania 
ludzi radzieckich w duchu komunizmu. w 
duchu bezgranicznego umiłowznia swojej 
ojczyzny i partii Lenina — Stalina, wiodą- 
cej nasz naród do zwycięstwa komunizmu. 


Rozpowszechniły się szeroko dzieła W.I. 
Lenina i J. W. Stalina w europejskich kra- 
jach demokracji ludowej i w Chińskiej 
Republice Ludowej. Dzieła W. I. Lenina 
i J. W. Stalina publikowane są przez po- 
stępowe wydawnictwą we wszystkich kra- 
jach. Wydano je w 117 językach świata. 
Wielkie idee Lenina i Stalina docierają do 
mas pracujących najodleglejszych zakąt- 
ków kuli ziemskiej. Żadne bariery i za- 
kazy nie mogą przeszkodzić zwycieskiemu 


| pochodowi przodujących idei współezesnej 


epoki, pochodowi idei leninizmu przez ca- 
ły świat. 

Niech żyje leninizm — wszechzwycię- 
skl sztandar wyzwolenia ludzkości! 

Niech żyje wielka partia Lenina — 
Stalina — rozum, honor i sumienie naszej 
epoki! 

Niech żyje niezwyciężony naród radziec- 
ki! 

Pod sztandarem Lenina, pod przewodem 
Stalina naprzód, ku nowym zwy- 
cięstwom komunizmu! 


Depesza Komitetu Słowiańskiego 
w Polsce 


to Komitetu Słowiańskiego w ZSRR 


W związku » 28 rocznicą śmi 


w 


omitet Siuwiańszi 


Komitet Słowiański ZSRR 


Przewodniczący Gen. A. Gundurow 
Sekr. Generainv S. Pilipczuk | 
Moskwa 


w 28 rocznicę Śmierci wiel- 
kiego nauczyciela międzynaro- 
dowego proletariatu. założycie- 
la pierwszego na Świzcie pañ- 
stwa socjalistycznego — Wio- 
dzimierza Tljicza LENINA, w 
imieniu Komitetu Słowiańskiego 
w Folsce składamy hołd Jego 
niezapomnianej pamięci. 

w”dme fm łączymy się z 
bratnim Narodem Radzieckim i 


Nowe Osredki Zdrowia 
otrzymaja budowniczowie Nowej Buty | 


| dów w Łoszi podjęła zobowią- 


Staraniem  referaiu zdrowia 
przy Dzielnicowej Radzie Naro- 
dowej Nowa Huta, zorganizo- 
wano ostatnio trzy dalsze izby 
chorych dla robotaikow — bu- 
downiczych Nowej Huty. Każ- 
da izba ma po 30 łóżek i prze- 
znaczona jest głównie dla cho- 
Tych, którzy opuścili szpital, 
ale potrzebuja jeszcze dalszego 
leczenia ambu'atorvjnego. 


We wspaniale wyposażonym 
ośrodku zdrowia Nowa Huta 
e'warta zostanie w najbiiższych 


dniach protezownia dentystycz- 


1.659 fachowców 


) Polsce przesłał do Komitetu Siowiań- 
skiego ZSRR następującą depeszę: 


erci Włodzimierza I. Lenina, 


I 
1 


|wszystkimi siłami postępu na 
„swiecie w niezłomnej woli zde- 
lcvdowanej walki pod przewo- | 
dem genialnego kontynuatora 
dziełą Lenina Wielkiego 
/STALINA, o zapewnienie ludz- 
Kości trwałego pokoju i ustroju 
sprawiedliwości społecznej. 

Depeszę podpisali: Przewod- 
niczący — W. Barcikowski oraz 
Sezretarz Generalny. — J. Woź- 
| nicki. 


123 
1 


ına. Otrzyma ona najbardziej | 
| nowoczesne wyposażenie. sta- 
jnowiące dar Związku Zawodo- 
| wego Przcowników Polskiej Mi- 
"sji Dyplomatycznej w Berliniqą 


W jednym z głównych osied- 
„li miasta Nowa Huta ukańczo- 
no już zakiadanie fundamen- 
iów pod budowę olbrzymiego 
szpitala. Wykończenie pawi!o- 
nu w stanie surowym. przy 
którego budowie zatrudnieni są | 
junacy z brygad SP, nastąpi w 
marcu br. 


uzyskało dyplomy 


dzięki ustawie o stopniu i nzyn:era 


Ustawa o stopniu inżyniera, 
na nodstawie której osoby za- 
trudnione na stanowiskach po- 
wierzanych zwysle inżynierom 
4 posiadajacy długoletnią prak- 
tyke mogą uzyskać dyplom in- 
żynierski — realizowana jest z 
całą konsekwencją. 
prowizorycznych danych do 1 
kwietnia, 1951 r., tj. w okresie 
około 2 lat. ponad 1.600 osób zio- 
żyło egzaminy i uzyskało dy- 
płomy w poszczególnych spe- 
cialnościach inżynierskich. Ei- 


ezba osób, które zgłosiły sie do; 


Meldunek z przebiegu 


skupu 


19 bm. najlepsze wyniki w 
pianowym skupie zboża uz¥- 
skali chlopi z województw: 
bydgoskiego, lubelskiego i bia- 
łostockiego. 

W dniu tym 4 dalsze powia- 


ty przekroczyły granicę 90 


proc. wyxonania racznego pla- | 


nu skupu zboza i zostały zwol- 
nione od obowiązku odsypów i 


Prowokacje amerykańskie w Korei 
nie zastraszą delegacii 
koreańsko-qhińskiej w Parmnadzon 


19 bm. delegat ludewy w Panmundżon oświadczył, że Ame- 
rrkanie uciekają sę do prowokacji i nacisku, pragnac zastra- 
szyć strope ludową i narzucić jej podczas rokowań niedorzecz- 
ne żadanie zgody na ingerencję w wewnętrzne 
Ludowo - Demokratvcznej. 


Republiki 


Ostatnio samoloty amerykań- 
ekia zbom3ardowały s refę neu- 
tralną KRaesongu. obóz jeńców 
wojennych w Korei Północnej 
oraz pogwałciiy terytorium 
Chińskiej Republixi Ludowej. 
18 bm. Amerskanie zbomba!r- 
dnwali i ostrzelaii samochody 
deiegacii ludowej w drodze z 
Phoniaru do iGaesongu, mimo 
że były one zaopatrzone w zna- 
ki rozpoznawcze. 

Delegat ludowy stwierdził. 
łe prowokacje te demaskują 
raz jeszcze przeń całym świa- 
tem nrawdzisve oblicze Amery- 
kanów lecz ani na chwilę nie 
osłabią stanowiska delegaciji 


rcańskiej 


Zmieniają się nazwiska, 


ale nie zmien 
rządu ira 


Edgar Faure przedłożył pre- 
zydentowi Auriołowi listę nowe 
go gabinetu. 

Na 25 ministrów i 14 podse- 
kretarzy stanu — 26 zachowało 


Występowanie przec 


jest zbrodnią | 
w oczach reakcji amerykańskiej 
Haniebnv proces w USA 


Władze amerykańskie wszczęły ponownie proces przeciwko 


jednemu z przywódców Partii 
gu i w stanie Pensylwania — 


Rok Nelson wraz z 
dwoma innymi przywódcami 
Partii Komunistycznej Dol- 
senem i O:mda stanąć miał przed 
sądem w związku z haniebna 
ustawą .o działalności dywer- 
syjnej"*, Ponieważ Nelson został 
wówczas ranny w katastrofie 
samochodowej. sprawę jego od- 
roczono, a przed szdem stanęli 
dwaj pozostali oskarzeni. 

XV toku pierwszego procesu 
prokurator podkreslał w szcze- 
golności, że główną winą oskar- 
żonych jest ich negatywne u- 
stosunkowanie się do wojny w 
Korei. 

Prasa domokratyczna podkre- 
śla, że w czasie gdy Nelson 
znajdował się w szpitalu zor- 
ganizowano nań napad bandy- 
cki. Ur>rojonego bandyty poli- 
cja n( et nie aresztowała. 


temu 


Wediug | 


egzaminów, wynosi prawie 7 ty- 
siecy. 

Dla tych właśnie osób, które 
posiadają odpowiednie kwal- 
fikacje oraz dostateczny zasób 
wiadomości praktycznych, a 
jedynie braki teoretyczne unie- | 
możliwiają im jeszcze złożenie | 
egzaminów, Naczelna Organiza- 
cja Techniczna prowadzi tzw. 
RAursy Przygotowawcze do eg- 
zaminów na stopień inżyniera. 
W roku ub. uruchomiono 16 ta- 
|kich kursów dla różnych spe- 
| ejalności. W rb. NOT organizu- 
ie 9 nowych kursów. 


zboza 


miarek. Są to powiaty: Ostro- 
leka, Sochaczew, Mława i Sierpc 
lw woj. warszawskim. 

| Ogólna więc liczba powiatów, 
| które przekroczyły 80 proe. wy- 
| konania rocznego planu skupu 
| zboża i zostały zwolnione od, 
obowiązku odsypów i miarek 
| wynosi obecnie 223. 


sprawy Ko- 


woreańske - chińskiej w kwe- 
stii niedopuszczalności miesza- 
nia się strony przeciwnej w 
wewnętrzne sprawy Korei Pól- | 
nocnej. 


a 
Na posiedzeniu podkomisji | 
rozejmowej 20 bm. nie osiąg- 


nięto żadnego postępu w roko- 
waniach, ponieważ delegaci a- 
mervkańscy nadal domagali 
sie przyznania im prawa inge- 
rencji w wewnętrzne sprawy 
Koreańskiej Republiki Ludo- 
wo-Demokratyeznej. 


ia siẹ polityka 
nruskiego 


'swoje teki, toteż nowy rząd 
Faure jest bliźniaczo podobny. 
|do ostatniego rządu Picvena, 
| We wtorek premier Faure. 
przedstawi swój gabinet Zgro- | 
.medzeniu Narodowemu. 


iwko wojnie w Korei 


Komunistycznej w Pitisbour- 
Nelsonowi. 


W zainscenizowanym obecnie 
procesie w charakterze proku- 
ratora występuje Sercone 
siostrzeniec znanego  faszysty 
szdziego Musemannout, a w 
charakterze świadków oskarże- 
nia zawodowi szpicle i prowo- | 
katorzy. 

W oświadczeniu, przedsta- 
wionym sądowi Nelson stwier- 


dza m. in.: Jestem członkiem 
Partii Komunistycznej, partii | 
kłasy robotniczej ponieważ į 
wierzę w nią całym sercem. 


Akt oskarżenia w mojej spra- 
wie jest nikczemnym  oszu- 
stwem. Stworzyli go ci sami lu- 
dzie, którzy przygotowywali po- 
dobne prowokacje dla nazistów 


w Niemczech. Ludzie ci sprze- 
dają broń na wojnę w Korei 
Byłoby rzeczą bezwstydną mil- 
czeć, gdy giną niewinni ludzie. 


Dla nczczenia 10 rocznicy powstania PPR 


Na wezwanie ZMP-owca Mikusika 


robotnicy ZPW im. Wiosny Ludów w Łodzi 
przystąpili do współzawodnictwa 


o tytuł najlepszego w 


Nieustannie napływają nowe zobowłązanża produkcyjne, któ- 


rymi ludzie pracy pragną uczcić 10 rocznicę powstania PPR — 
spadkobierczyni Wielkiego Prołetzriatu, SDKPiL i KPP. 


W uroczystym nastroju po- 
dejimowała zobowiazania załoga 
£akladów Przemysłu Wełniare- 
go w Bielsku nazwanych imie- 
niem Małgorzaty Forna!skiej — 
wielkiej bojowaiczki Polskiej 
Partii Robotn.czej. 


Załoga przędzalni tych zakja- 
dów wyprodukuje w styczniu br 
1300 sg przędzy ponad plan. 
Ogó!na wartość zobowiązań 
podjetyca przez roboinikó Za- 
siadów im. Małgorzaty Fornal- 
skiej, wynosi przeszło 52.000 zł. 


Załoga ZPW im. Wiosny Lu- 


zania produxcyjne. klórych re- 
alizacja przysporzy gospodarce 
narodowej ponzup'anową pro- 
dukeję wartości około 140 ty- 


sięcy złotych. 


Na wezwanie ZMP-owca Bo- 
gumiła Mikusika wszyscy człen- 
sowie ZMP, zatrudnieni w za- 
wadach przystapili do wspó?za_ 
wodnictwa o tytuł najlep- 
SA zawodzie. Do wspołza- 
wodnictwą tego wiączyła 


W 


s. 


© 


także większość pozostałych ro- 


botników. M. in. ścubown!! 
Płóciennikowski zobowiązał sie 
bedwyzźszyć wydajność Sw 

pracy do 118 proc., Sobczak do 
115, a Pawlak do 112 proc. 


Zosowiązania produkcyjne 
łącznej wartości ok. 420 tys. 
złetych, podjęli również robot- 
nicy najwiekszych w Polsce 
Zakładów Przemysłu *%łók en 
Sziucznych w Tomaszowie Maz. 
M4. in. pracownicy dzialu. włó- 
kien ciętych tych Zakładów 


wyproduzują zgodnie z podję- 
tymi zobowiązaniami w stycz- 
niu i lutym br.  ponadpiano- 
wo ck. 13 tys. 500 kg włókna 
argony | textry. Załoga prze- 
dzajni  sziuczacgo jedwabiu 
podniesie w I kwartale br. pro- 
aukcję o 2 proc. przy jedno- 
czesnym zianiejszeniu składu 
zaspołów, obsługujących po 16 


maszyn każdy z 15 na 1L osób. 
Cenne zodowiazania podjeli 


rosotnucv przedujzscych Zakła- 
dów Przemysłu Welnianego — 
ZPW im. Waryńskiego w e- 
uzi. Cała załoga zobowiązała sie 
rozszerzyć metodę inż. Kowa- 
lawa na jak największą iiość 
czynności, dzięki czemu robo.- 
nicy bedą mogli pognieść wy- 
dajność swej pracy j włączyć 


do procesu produkcii 


ZY 


w 


zewoczie 


kie ukryte rezerwy, a jedno- 
cześnie podnieść jakość wytwa- 
rzanvch towarów. 

Załoga cementowni „Graszo- 
wice“ na Opoiszczyćaie z0%0- 
wiązała sie wyprodukować do- 
datkowo do końca sijeznia br. 
4.700 ton cementu, Liczne zo- 
bowiązania podje!a tarże mło- 
dzież z warsztatów szzolnych 
która postanowiła remo itować | 
poza planem zajęć silniki elek- | 
tryczne cementowni 

Robotnicy cemen 


zy 


żowni „Bol- 


ko“ postanowili uczrió 10 rn- | 
cznicę powstania PPR wyko-| 


naniom planu kwartalnego pro- 
dukcji w 103 proc. oraz 
produkowaniem w styczniu br. 
ponad plan 788 ton cementu. 
klinkieru i gipsu. 
Niezależnie ed zobowiązań | 
całej zalogi, młodzieżnwew pod- | 
jeli sie wvprodukowa 
mienialego surowca 75 ton ce- | 
mentu. | 


NES ta 
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Ze sport 
Dwi kordy świ 
wa rekordy świata 
. . 
pobili łyźwiarze radzieccy 

Na wysokogórskim lodowisku ko- ny rekord świata Norwega Fnzne- 
ło Ałma Ata rozpoczęły się tyśWiar- | siangch $ 
skio miistrostWwa ZSRR w jeździe Na ansie MW m Pt.kunow z 
scyokiej Gorki poprawil ponownie należący 

W pieswszy'n dnin zawodów Sier- | jo niego rekorl krajo I ując 
gicjew z Moskwy pobił rekord Świa- | czas 8:17.2 min. W konkurenci i 
ta na dystansie 560 m. uzyskując | rekord ZSRR zostai poprawiony już 
wynik 41,2 sek. Nowy rekord iest| po raz czwarty w lwa sezonie 
lepszy o pół sekundy od poprzednie: Mistrzostwa w konkurencii męs- 
go, stanow go przez Siergieje- | kiej zakoń É biegiem na I 
wa dwa tygodnie temu. jas. który wygrał mlody reprezen 

Na listę rekordzisiów świala wpi-| tant m. Gorki Sacharow w czase 
sal się równe? młody. mało dotvch- | 17:31.4 nin. Sacharow  zdohsł rów 

43 znany Ikin z Kirowa. W bie- | nież tytuł mistrza ZSRR w wielo- 
gu na LAOR m uzyskał one czasj bojin, nzyskuiąc 191.03 pki., co jest 
2:12,9 min., nowym rekordem krajowym. 


bjąc o 0,9 sek. oficjal- 


| rząd 


| PRZEDSTAWICIEL JAPOŃSKIEGO 


| 


KATEGORYCZNY PROTEST... 


]ugosło- 
zbrojnych zawiera nota 
Zagranicznych Albańskiej 


...przeciwko 
wiańskich sił 
Min. Spraw 
Republiki Ludowej 


prowokacjom 


Nota stwierdza, że 
jugosłowiański nadal prowadzi 
swą zbrodniczą politykę wykonując po- 
słusznie swych amerykańsku- 
angielskich władców. 


rozkazy 


TURECCY SZPIEDZY... 


..stanęli przed sądem w Bulgarii. 
W związku z tym Min. Spraw Zagra: | 
1 Bulgarii wysiało notę do rzą- 
tureckiego, która przytacza lic m 
fakty zbrodnicze| ingerencji dokony- 
wanej z polecenia amerykańskiego | 
brytyjskiego wywiadu. 


IMcznyc 


lu 


881.6:7 PODPISÓW... 


w Austrii 
Rady Pokoju 
paktu pokoju 


pod  Apelem 
wzywaiącym 
między 5 


..zebrana 
Światowej 
In zawarcia 


1ocarstwami. 


ZJEDNOCZENIA CYPRU Z GRECJĄ... 


„domagali się us ty wielkiej de- 
w Ate Między policią 
i demonstrantami dasto do siart. 


mormstracji 


SITURA... 


Lączności z SFZZ w imieniu fapoń- 
klasy rabotniczel pi- 
mo do Kor 1 Centratnego Koreań- 
ef Feder Zw kę 
reporcie dla ist 
przeciwho agresorom 
KIMI. 


skiej wystosował 


let 


icii z ktńrzwm 


w 


w=:raża r haralersioj | 


"aniery- 


WZMAGA SIĘ KRYTYKA... 


„polityki Joszidvy w kwestii 
ry handlowej z Chinami. 
dent 
stwierdza, 


wymta- 
Kore ipon 
dziennika ..New York Times“, 
że Joszida spoikał się z 
krytyką za swe pisma do Dullesa, w 
którym zawiadamia go, że zamierza 
zawrzeć układ z kliką Czang Kai- 
1} że wyrzeka się stostnków z 
hińską Republiką Ludową. 


a 


L 


| imieniu młodzieży duńskiej Far- 


Pierwszy dzień obrad Komitetu Wykonawczego $FMD 
Miedzy walką o prawa młodzieży 


a walką o pokój 


istnieje nierozerwaina więź 


(Te efon własny z hkopenhbagi) 


20 bm. w KOPENHADZE roz począł swe obrady Komitet Wy- 


konawczy ŚFMD. W posiedzeniu 


cieli młodzieży z 21 krajów, 

Po otwarciu obrad przez se- 
xreżarza generalnego Federacji 
— Denis zebranych powitali: w 
— przewodniczący | 
ŚFMD, 


mistrz w gimnastyce, w imie- 


ły Jansen 


Duńskiego Komitetu 


aiu duńskiego ruchu obrońców 
pokoju — dr Spig Themson oraz 
Ruth Herte] — w imieniu Duń- 
skiej Federacji Kobiet Demo- 
kratycznych. 

Na 
mieszczono następujące sprawy: 


porządku dziennym u- 

Przygotowanie do międzyna- 
rodowej konferencji w obronie 
praw młodzieży, omówienie do- 
świadczeń organizacji miodzie- 
żowych Anglii i Francji w wal- | 
ce o pokój, uchwałv Świałowej 
Rady Pokoju i udziału mladzie- 
ży w zacięśnianiu więzi kuhu- 


ralncj między noredami. 


Zabierając głos w sprawie 
pierwszego punktu kol. Denis 


po scharakieryzowaniu stale po- 


garszających się na skutek wy- 
ścigu zbrojeń warunków, w ja- 


kich żyje młodzież w krajach 


kapitalistycznych, przedstawi! 


konkretne propozycje Sekreta- | 


uczesiniczy 43 przedstawi- 


riatu ŚFMD w sprawie przygo- 
towanią konferencji w obronie 
praw młodzieży w poszczegól- 
nych krajach. 

Kol. 


zerwainą więź, 


podkreślił niero= 
istnieje 


Denis 
jaka 
między walką o prawa młodzie- 
ży | walką o pokój. 

W dyskusji nad pierwszym 
punkterna porządku dziennego 
zabierało głos 16 mówców z róż 
nych krajów w tej liczbie i de- 
legat Polski, którzy podkreślili 
całkowitą zgodność poglądów 3% 
tezami wysuniętymi przez mów= 
ce, 

Szczególnie serdecznie zebra» 


ni przyjęli przemówienie przede 


| stawiciela młodzieży radzieckiej 


— Koczem2sGwa, który po 


scharakteryzowaniu wyścigu 
brojoń w krajach kapitalisty- 
cznych mówił o pokojowym bu- 
downictwie Związku Radziec= 
kiego i udziale w tym budow= 
nictwie młodzieży radzieckiej. 

Mówca zapewnił, że młodzież 
radziecka weźmie aktywny u- 
dział w przygotowaniu konfe= 
rencji. 

Obrady Komitetu trwają. 


direszczenie przemówienia Cienka Biura Pelitycznego KG PZPR 


(dokończenie ze str. 1) 


rych stary ginacy świat wysłał 
w pole. by zmierzyli się z tyta- 
nami rewolucji. 

Podmuch Wielkiego Paździer. 


nika zmioótł z powierzchni zie- | } 
| matycznych dni 1939 r., gdy hit- 


mi trony odwiecznych = mo- 
narchii. 
liczonych na stulecia rozsypały 
się jak stare próchno. Któż dziś 
pamięta owych Mikołajów, Wil- 
heimów, Karoiów. ich cesarskie 
i apostolskie mosci, samowład- 
ców i samozwańców,  któryrn 
zdawało się. że trzęsą światem, 
a których wicher Rewolucji 
strząsnzł z pozłacanych tronów. 
Któż pamięta z kolei tych wszy- 
stkich generałów i admirałów, 
atamanów i watażków, którzy 


za pieniadze wypłacane we 
| wszelakich walutach  kavitali- 
stycznego świata wybierali się 


władzy bołszewi- 
niefortunni wodzo- 


na obalenie 
ków. Owi 


wie kont:rewolucji. to były tyl- | 


ko nędzne marionetki. Za nimi 
stali możni i wieicy tamtego 
swiata. Dumni i zadufani w so- 
bie zwycięzcy z pierwszej woj- 
ny światowej, którzy zebrali 


jsię wówczas w Wersalu. by jal 
tim się zdawało „kształtować lo- 


sy świata”. I cóż się z nimi sta- 
ło, z tymi, których prześlado- 
walo w Wersalu widmo boisze- 


wizmu? Ciemenceau, „stary ty- | 
"” D J 


grys“, krzyczał, że ..bolszewiem 
się szerzy po Swiecie“ i że „trze- 
ba coś koniecznie zrobić. by go 
zahamować. Więc budował 
„kordon sanitarny“ wokół re- 
wolucji. chciał ją zdławić „dru- 
tem kolczastym”. Drut kolcza- 
sty pordzewiał i porękał, kor- 
don rozleciał się w kawałki. Ale 
za polityke Clemenceau w tam- 
tych latach Francja zapłaciła 
w r. 1940 widokiem hitlerow= 
skich hord. przeciągajacych pod 


Łukiem  Triumfalnym. Alho 
Lioyd George pisał w tajnym 
memorandum do uczestników 


xomferencji wersalskiej, że „ca- 


Dynastie o tradycjach | 


| światowej reakcji. urpatrzane na 


Sekretarza 


ła Europa jest przesiąknięta du- 
chem rewolucji“ i siał wobec 
tego oddziały brytyjskie. by we- 
spół z carskimi generałami na 
powrót zakuły chłopów i robot- 
ników Rosji w łańcuchy. Ten 
sam Lloyd George dożył dra- 


jego poiityki 
I oto patron 
krucjaty zakli- 


lerowski pomiot 
zagroził Anglii. 
antyradzieckiej 
nał polityków brytyjskich, by 
szukali ratunku w sojuszu z 
ojczyzną 


proletariatu, którą 
sam niegdyś próbował zdławić. 
A Churchiu, który przewodził 
interwencii i oddałby wszystko, 
by doczekać się jej triamiu? Do- 
czekał w zamian chwili, w której 
musiał prosić STALINA, by ra- 
tować ofensywą Armii Radziec- 
kiej zjednoczone armie anglo- 
amerykańskie, kiedy kilka dv- 
wizji hitlerowskich przerwało 
się na froncie zachodnim w ro- 
ku 1944. Dziś ten sam Churchi!!, 
który z wieku i urzedu pamieta 
lata najwiekszej świetności im- | 
perium — zabiesa o wsparcie u 
możnych protekiorów zza At-| 
lantrku. 

A Mussolini I Hitler — trosk- | 
iwie wshodowane. wypłacone 
i wxchuchane »rzez nowojorska 
i londyńską giełds bożyszczo 


1 
L 


oz 


Sg 


ey 


rycerzy nbwej aatybojsze 
zruejaty? 

Jeden — jak szczur uciekał z | 
zagrnbionych ziem ojczyzny | 
LENINA STALINA, gdy go 
stamtąd w rzyła Armią Czer- 
wona, i jak szczur zginął w 
swym berlińskim bunkrze, də- 
prowadziwszy do nieszczęścia i 
katastrofy naród niemiecki. 
Drugi — dyktator z rzymskiego 
balkonu. próżno tarvzał się w 
prochu włosziej szosy, błagajac 
czerwonych partvzantów o da- 
rowanie mu życia. 

A Piłsudski — kondotier ob- 
cych interesów — za którego 
płaciła Polska rachunki w tra- 
gicznym wrześniu 1929 r.? 


niie 


pec 
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Faszyśc! niemeczy = madeg organizatorów 
nowej wyprawy grabieżczej 


I oto. co nie udało się Wil- 
helmowi i Hindenburgowi, Chur- 


chilowi, Lloyd Georgeowi, Wil-: kruciet > 
ara : ą rucieństwem r AŚ | 
sonowi i Clemenccau, Hitlerowi, ównym najdzik- 


i Mussolinienu, Mannerheimo- 
wi i Antoncscu ma się udać w 
kalkulacji amerykańskich miliar 
gderow n.eforiunnemu Kupcowi 
galaniery jnemu? 

Wiele się zmieniło w obozie 
imperialistycznym w ciągu tych 
trzech dziesięcioleci. W zacie- 
kłej walce współzawodniczą- 
tych ze sobą imperieiizmów wy- 
sunął się na czoio imperializm 
amerykański . Już w r. 41916 
LENIN przewidywał taki obrót 
wydarzeń. W liście do robotni- 
ków amerykańskich pisał: „Na- 
ród amerykański, który dał 
światu wzór wojny rewołucyj- 
nej z niewolą feudalna, znalazł 
się w nowoczesnej kapitalistycz- 
rej niewoli najemnej u garstki 
miliarderów. Miliarderzy ame- 
rykańscy byvii bodaj najbogatsi 
i znajdowali się w najbardziej 
bezpiecznym położeniu geogra- 
toznym. Ciągneli więc najwięk- 
sze zyski, zmusili wszystkie kra- 
jc, nawet najbogatsze, do płace- 
nia sobie daniny. Narabowa!i 
setki milionów dołarów. A na 
każdym dolarze gruda błota od 
„intratnych* dostaw wojennych. 
będących w każdym kraju źró- 
dłem bogacenia bogaczy, a ruj- 
nujących biedotę". A te słowa 
LENINA: „Sioi przed nami im- 
perializm w człej nagości, nie 
uważa nawet za potrzebne o- 
kryć się czymkołwiek, 
że i tak jest wspanialy“. 


| 


sądząc, | kańskiej polityki. 


Czyż nie jest to wierny wi- 
zerunek Ameryki, która z 0- 


szym ekscesom hitleryzmu ma- | 
sakruje ludność Korei, która | 
aiawi ruchy wolnościowe na 
Malajach, w Vietnamia, ną Fi-|i 
lipinach, wszędzie gdzie tylko | 
sięgają jej złowrogie wpływy? | 
Ameryki, która z calym cyniz- 
mem uchwala w swych ciałach 
usiawodawczych  stumilionowy | 
fundusz zbrodniczej dywersji 
przeciwko krajom socjalizmu. 

Niewiele się nauczyli impe- 
rialisci z doświadczeń tego o-! 
kresu. Niewiele się nauczyli z 
klęsk własnych, z klęsk swych 
protegowanych. Wydaje im się, 
że to co spotkało Hitlera, czy 
Czang Kai-szeka ominie tych, 
którzy odważyiiby się targnąć w 
przyszłości na wolne narody. W 
swym  obłędnym  zaślepieniu 
znowu jeszcze raz próbują dzie- | 
lić skórę na niedźwiedziu. Oto 
piśmidło amerykańskie „Col- | 
liers“, finansowane przez bink 
Morgana, ogłupia swych czytei- 
ników wizją łatwego zwycięstwa 
w atomowej wojnie i kreśli | 
przed ich oczyma obraz trium- | 
ialnego — na papierze — mar- 
szu amerykańskiego żołdaka po 
naszych ziemiach. 

A któż ma im tę drogę dla! 
amerykańskiego kapitału i ame- 
rykańskiej kultury  torować? 
Odpowiedź znajdujemy w ak- 
tualnych usiłowaniach amery- 
W łańcuchu 
satelitów uwiązanych do ame- 


| wiemy, że żadne zwycięstwo nie 


iz Polską polega na tym, że czuł 


| czej walki i wspiera! ich radą 


KL Premi 


rykańskiego rydwanu 
bardziej na pierwsze mie 
wysuwa się zachodnio-nieraiec- 
xa — niedobita w ostatniej woi- 
nie — reakcja. Tutaj skupiają 
się nadzieje organizatorów no- | 
wej wyprawy grabieżczej. 
Właśnie wprowadzają w ży- 
cie tzw. plan Schumana, dzię- 
ki któremu kominy Zagiębia 
Ruhry i Nadrenii dymić ma 
po to, by znowu — jak to nie- 
którzy snują plugawe marze- 
nia — zadymić mogły kiedyś 
xominy krematoriów w nowych 
NMauthausenach i nowych O- 
swięcimiach. Właśnie Schneider 
z Creuzot i Krupp z Disseldor- 
iu utworzyli kartel, by nowy 
wehrmachi mógł znowu prze- 
maszerować pod ftukiem Tri- 
umialnym w Paryżu. 
Spadkobiercy zarajców Fran- 
cji Petaina i Lavala podejmo- 
wali niedawno w tymże Pary- 
żu watykańsko-waszyng:ońskie- 
go bękarta. spadlzobiercę Hitle- 
ra 1 Ribbentrospa, pana Ace- 
nauera. A spadkobiercy Chain- 
berlaina i FHalifaxa czynili to 
samo w Londynie, ka oburza- 
niu wszystkich uczciwych An- 


coraz 


cz 


kaczieją ludzkości 


= dzieło wselniego kening | Stailna 


Rażde slowo, każda myśl wy- 
pew.edziana przez Lenina, wy- 
trzymała próbę historii į spraw- 
dziła się z całą dokładnością, 
lak samo, jak wszystkie poboż- 
ne życzenia imiperzalistów oza- 
meły się zwońdanicze i fałszywe. 
Z tego plynie nasza wiara i pe- 
wność ostatecznego zwycięstwa. 
Ale z nauk LENINA i STALINA 


jest  dzietem automatycznega 
biegu historii. Musi być twardo 
wywalczone i nieraz okupione 
ciężkimi ofiarami. 

Nie ulega wątpliwości, że im- 
perializm amerykański gotów 
jest pójść na największą i naj- 
giupszą awanturę, by realizo- 
wać swe obłędie zamysły opa- 
nowania Świata. Ale nie ulega 
także wątpliwości, że po raz 
pierwszy w historii ludzkości 
na przekór obłędnym i/zbrodni- 
czym planom podpalaczy świa- 
ta stanęła coraz bardziej krzep- 
nąca, zbiorowo zorganizowana 
wolą setek milionów ludzi róż- 
nych ras, wyznań, przesonań i 
narodowości, zbiorowa wola, 
która może przekreślić ludobój- 
cze plany, zmierzające do po- 
grążenia jeszcze raz ludzkości 
w odmętach wojny. Od nas to 
zależy, od naszego wysiłku, od 
naszej walki, od naszego po- 
święcenia. Sprawa zapobieżenia 
nowej wośnie leży w rękach lu- 
dzi, w rękach narodów. 


TE 
us 


Armin Kodziecya rreńrena 1 myśli Lenina 
przyniosła wyzwciemie narstewi polskiemu 


Najgłębszy związek LENINA | 


i pojmował tragedię narodu 
rordartego i ujarzmionego przez | 
zaborców rosyjskich, pruskich 
i austriackich, że myślą towa- | 
zyszył rewolucjonistom pol- 
skim na szlaku ich wyzwoleń- 


i mądrością wielkiego stratega 
rewolucji. Że losy Polski wyku- 
wały się tam, gdzie wykuwały 
się losy rosyjskiej rewolucji, a 
więc wśród rosyjskich robotni- 
ków, wśród leninowskich rewo- 
łucjonistów, wśród  bolszewi- 


ków. 
Związek losów Polski z losa- 
mi rosyjskiej rewolucji za- | 


dzierzgnięty przed dziesiątkami | 
łat, stawał się coraz silniejszy, | 


(wyrok śmierci na niepodległość 


glików. Wszystko dokladnie na 
razie tak, jak sobie tego życzy 
Waszyngton. A Waszynglon ży- 
czy sobie nade wszystko i prze- 
de wszystkim dywizji nowego 
Wehrmachtu. One to, starym 
zwyczajem, mają pójść w przed- 
niej straży na wymarzoną 
przeciwko wolnym narodom 
wyprawę. Wiec przypomnijmy 
znowu LENINA z roku 18-g0. 
Siowa jego znowu brzmią jak, 
nieomylne proroctwo: „Widzi- 
my jak Anglia i Ameryka, kra- 
je, które w większym niż inne 
stopniu miały możność utrzy- 
mania się jako republiki derno- 
kratyczne, zapędzity się równie | 
dziko i szaleńczo, jak w sweim 
ezasię Niemcy. I dlatego tak sa- 
mo szybko, a może jeszcze szyh- 
ciej przebywają drogę do tego 
kresu, którą z takim powodze- 
niem przebył imperializm nie- 
miecki. Enperia tzm angielski i 
amerykański same się pozrze- 
bią, gdy podejmą taką awan- 
iure, która doprowadzi je do 
politycznego fiaska, giy skażą 
swe wojska na role dGusiciela i 
żandarmów całej Europy". 


| 


Związsk Radziecki 


Może być położona tama 
zbrodsiczym spiskom prze- 
ciwko ludzkości, knutym w ga- 
binetach amerykańskich mi- 
liarderów i ich rśżnojęzycznych 
zauszników i agentów. Zasłu- 
ga w tym siły obozu pokoju, 
zasługa wielkiego LENINA i 
STALINA, zosluga epoki i na- 
dziei Juizkości — Związku Ra- 
dzieckicgo. Wzmacniać siły po- 


koju — to obowiązek wszysi- 
kich ludzi i narodów miłują- 
cych pokój. Ogromna część 


ludzkości patrzy dziś w przy- 
szłość i buduje przyszłość. 
Coraz bardziej rośnie aktyw- 
ność mas robotniczych we 
Francji, we Włoszech i w in- 
nych krajach. Coraz głębsza 
jest świadomość olbrzymiej si- 
ły, którą daje rralizacja jed- 
nolitego frontu klasy robotni- 
czej, pokrzyżowanie wrogich 
raachinacji rozbijaczy jedno- 
ści klasy robotniczej, działają- 
cych w interesie obcego impe- 
rializmu i zdradzieckiej Aa” 


zji. 


Coraz szerzej przenika zro- 
zumienie ogromnej wagi soii- 


darności robotników i chłopów 
w walce o pokój i niezawisłość 
narodów. 

Zmieniły się też nieodmien- 
nie czasy i w Polsce. A ta 
zmiana wiąże się nierozerwal- 


nie z imieniem LENINA i z 
imieniem STALINA. 
coraz bardziej nierozerwalny. 


zwyciestwo rewntucji oznacza- 
lo przekreślenie zaborów i pow- 
stanię niepodległei Polski. 
Gdy władcy ówczesnej Polski 
sprzeniewierzyłi się jedynej pol- 
skiej racji stanu, która nakazy- 
wała przyjaźń i związek z re- 
wolucyjną Rosją. gdy zamiast 
tego uczynili z Polski między- 
wojennej taran antyradzieckiej 
interwencji, gdy związali się z 
siłami międzynarodowego im- 
perializmu i spiskowali prze- 
ciwko Związkowi Radzieckie- 
mu, tyra samym  podpisywali 


Polska, tym samym korali grób, 
w który kraj nasz stotzył się 
we wrześniu 1938 r. 


Wyzwolenie Polski i po raz 


era józela Cyrankiewicza 


drugi sprzęgło się z rewolucyj- 
ną Rosją. Trzyniosła unam je 
Armia Radziecka zroczena z 
myśli LENINA, wiedziona ge- 
ninszem STALINA. Tym ra- 
zem gospodarzem w Polsce stał 
się lud polski pod kierownic- 
twem klazy robotniczej i jej 
Partii Lud polski zaś, wierny 
jedynej prawdziwej polskiej ra- 
cji stanu — związał się niero- 
zerwalnie przymierzem i bra- 
terską przyjaźnią ze Związkiem 
Radzieckim, przywracając i u- 
macniając tę więź, która zro- 
dziła się ongiś w ogniu wspó!- 
nej walki polskich i rosyjskich 
rewolucjonistów.  Pasożytnicze 
zlasy przestały odgrywać rolę 
czynnika panującego w Polsce 
i wpływ ich na losy Polski »0- 
stał raz na zawsze przekreślo- 
ny. 

Stronnictwa burżuazyjne, któ 
re były rzecznikami interesów 
kłas dawniej panujących, od 
endecji poprzez sanację, Cha- 
decję, prawicę  ludowcową az 
do prawicy PPS, zniknęły wraz 
ze swymi mocodawcami klaso- 
wymi z widowni naszego życia 
politycznego. Ich niedobitki ze- 
szły badź w szeregi reakcyjne- 
so podziemia bandyckiego, bądź 
rozpełzły sie po różnyci s'o'- 
cach zachodnich, tworząc tzw. 
emigrację. Losy obu tych stovai 
kowych pozostałości reakcyjnej 
myśli politycznej ońewiercie- 
dlającej oblicze polskiej burżu- 
azji i polskiego obszarnictwa po 
rewolucji demokratvczno - lu- 
dowej — są wysoce charakte- 
rystyczne. 

Skoro naród polski pozbawił 
ich majątków i możliwości wy- 
zyskiwania ludzi pracy i pozba- 


|wił ich politycznego panowa- 


nia, panowie ci wyrzekli się 
natychmiast narodu. Dlatego to 
dziś „tiliozofowie* polskiej emi- 
gracji wyrzekają się suweren- 
ności państwowej. Dlatego od- 
stępują hitierowcom polskie zie 
raie zachodnie i nie tylko za- 
chodnie, dlatego paktują ze 
śmiertelnymi wrogami narodu 
polskiego rewizjonistami z Bonn 
i podpisują z nimi umowy Jak 
diabelskie cyrografy, zapisując 


jswą duszę diabłu hitlerowskie- 


mu za obietnicą — oszukańczą 
rzecz jasna obietnicę — pow- 
rotu do dawnych domen. Od- 
powiednikiem tej zdrady emi- 
gracji. polskiej jest roia n! 
bitków reakcyjnego podziemia 
w Polsce, zgangrenowanych do 
reszty w służbie obcych, wro- 
gich Polsce wywiadów, dywetr- 
santów, którzy chcą nas pozba- 
wić ziem zachodnich, niepodle- 
głości i wolności. Polskie kla- 
sy posiadające wyrzekły się 
jawnie narodu polskiego. Na- 
ród polski nie ma powodu, by 
ronić z tej przyczyny łzy żalu. 
Niechaj zdrajcy i sprzedawczy- 
cy wiedzą, że się ich traktuje 
jak zdrajców i sprzedawczy- 
ków. 

To wszystko nie odnosi się o- 
czywiście tylko do polskiej erni- 
gracji. Czeski Anders, gen. 
Frchala, tak samo odstępuje hi- 
tlerowcom Sudety jak jego pol- 
ski pobratymca nasze ziemie 
zachodnie. Węgierski Mikołaj- 
czyk — Nagy tak samo wysłu- 
guje się amerykańskim agreso- 
rom, jak rosyjski  prawzór 
wszystkich emigranckich sprze- 
dawczyków — stare próchno — 
Kiereński. Ale sprawa nie o- 
granicza się do samej tylko e- 
migracji z krajów, w których 
lud zdohył władzę. Burżuazja 
zachodnio - europejska prze- 
chodzi ten sam proees. Oto np. 
filozof angielskiej burżuazji 
Bertrand Russel oświadcza się 


gi 
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150s oraz kasy PPK „Ruch w War 
stwo Państwawa Wvodrehniona. 


goraco na rzecz całkowitego pod 
doiządeowania swej oijcvyzny 
Ameryce. Mawoluje nawat. by 
wyrzec się „niepotrzebnego 
wstydu“ i nie boleć z powodu 
iego upokorzenia. Idzie zresztą 
w swym obłędnym rozumowa- 
niu jeszcze dalej. Powiada 
wręcz i dosłownie: „Nie sądźcie, 
by wojna światowa oznaczała 
koniec wszystkiego. Bedzie to 
wprawdzie koniec Angiii, ale 
na Anglii świat się nie kończy. 
Ludność cywilna zginie: ocale- 
ią tylko amerykańscy lotnicy. 
Ale tylko to jest istotne dla 
zwycięstwa. Wiee powinniśmy 
się odnosić do niebezvieczństwa 


jwojny ze stoickim spokojem 1 


zimną krwią“. 

Trudno się oprzeć wrażeniu, 
że Churchill robi w polityce 
coś, co ma posmak — pożał się 
Boże — „filozofii“ Russela. Je- 
żeli naród brytyjski mimo wszy 
siko przetrwa Russela į Chur- 
chilla, a że przetrwa tego je- 
stośmy najzupsiniej pewni, to 
dlatego. że chblakańcze plany 
słn-re'uvrh rzeczników „nbrony 
zachodniej cywilizacji" nigdy sią 
nie ziszczą. Nawet z pomocą 
Wehrmachtu, pohłogosławinne- 
so przez Watykan, a dowodzo- 
nego perez Eisenhowera. Nie 
uiszezą się dlatego, bo trzy drie- 
siątki lat temu byt Październik, 
ho był LENIN i jest STALIN, 
Bo są partie komunistyczne, jest 
ruch robotniczy i jest coraz po- 
teżniejszy światowy ruch obroń 
ców pokoju. 

Że tamci, kapitaliśri, obszar= 
nicy są ty!tko rasożytniczą na= 
roślą na żywym ciele narodu -— 
wiedzieliśmy już od uwawna. 
Dziś oni sami cynicznie przy- 
znają się już do tegn. Skoro 
wiee naród polski wvzwolił sie 
od tej narośli — stoi przed nim 
otwarta droga do rozkwitu, po- 
tegi i wielkości. W walce o ten 
rozkwit, wielkość i potegę wv- 
rósł nasz front narodowy, któ- 
remu przewodzi  bonaterska 
klasa robotnicza. Naród polski 
śwładom jest dziś swoich zadań 
i celów. Jakże więc nie miałby 
się zjednoczyć w narodowym 
froncie walki o pokój i Plan 
Sześcioletni, skoro pokój i plan 
— to droga do wielkości, potę- 
gi i szczęścia narodu. Takżeby 
nie miał zjednoczyć się w na- 
rodowym froncie, gdy pasi wro 
gowie i służący im zdrajcy się- 
gają drapieżnie po nasze zie- 
mie zachodnie, zagrażają na- 
szemu bezpieczeństwu, naszej 
nievodległości? Jakże nie miał- 
ty się zjednoczyć, gdy wrogo- 
wie ludzkości gotują światu no- 
wą wojnę, zagrażającą bytowi 
naszego narodu? Oio dlaczego 
leninowska rocznica to mo- 
ment, w którym naród nasz je- 
szcze wyżej podnosi sztandar 
walki o utrwalenie swajei n'e- 


| podległości, © utrwalenie swoich 


rewolucyjnych zdobyczy, o swo 
ją wspaniałą przyszłość. Oto 
dlaczego naród nasz pod wodzą 
swojej. klasy robotniczej, pod 
wodzą Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej, pod wodzą 
Towarzysza Bieruta wysoko 
podnosi leninewsłto - stalinow= 
ski sztandar walki o secjalizm. 
Qto dlaczego naród nasz, u bo- 
hu Związku Radzieckiego, we- 
spół z innymi wyzwolonymi od 
ucisku kapitalistycznego naro- 
dami, wespół z całą postępową 
ludzkością, wierny swym naj- 
piekniejszym tradycjom wolno- 
ściowym, wzmaga swoją walkę 
a pokój, o niezależność narodów 
i postęp, pod wodzą naibliższe- 
go towarzyszą i kontynuatora 
nieśmiertelnego dyieła FENINA 
pod wodzą Wielkiego 
STALINA. 


REDAKCJA NOCNA: Centrala 4 
a 


3-B-10001 5 © 


